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Ostatni miesiąc upływającego roku liczyć się 

może do najobfitszych w ważne polityczne w y 
padki: przywrócenie C esars tw a we F r a n c y i , u -  
padek gabinetu Torysów w A n g li i ,  zamierzona 
reforma konstytucyi i zmiana ministeryum w Hi
szpanii, walka Turcyi z Czarnogóry, wybór no
wego prezydenta w Stanach-Zjednoczonych A m e
ryki, wreszcie pobyt C esa rza  F ranciszka  Józefa  
w Berlinie —  oto szereg  w ypadków , z których 
każdy byłby  w innych czasach dostatecznym do 
/.absorbowania całej politycznego świata uwagi — 
a  które ją dzisiaj na wszystkie rozrywają strony. 
Rzadki ten zbieg niezwykłych wydarzeń, niepo- 
zw aia  ocenić całej onycli w a g i , ani obliczyć ich 
następności. Niemniej przeto twierdzić można, 
że w tych kilku tygodniach rzucone zos ta ły  na
siona wielkich na przyszłość rezultatów.

Przywrócenie C esars tw a  we F rancyi dla niko
go nie byle  niespodzianką. P rzew idyw ane od 
chwili wybrania Ludw ika Napoleona na prezy
denta R p l te j , a °d *£ grudnia roku zesz łego  za 
fakt niemal dokonany poczy ty wane, odbyło się 
wedle skreślonego z góry  programatu, którego 
wykonanie nic niezostawiło do życzenia. T ak  
samo przewidzianem było, że Europa w obec tej 
zmiany, trzymać się będzie tej samej polityki, 
jakiej się trzym ała  w r. 1 8 3 0  i 1 8 4 8 :  polityki 
uznawania czynów dokonanych. J pierwszy

c z ę ś ć  L i H R A O O - A R r a n c m .

n ie z n a jo m y .

R o z m o w y  H .  S ) 1 V I
przez L,. Z e i s tn e r a .

(Ciąg d a lszy?
Onufryo. Długo przebywając w Edymhurgu, przysłuchi

wałem się niejednej rozmowie nad systematem geologicznym 
r. Hultoua, jak w iadomo zasadzającym  się na plutonicznej 
joryi. Jasność, ozdoba, zgodność z danemi dowody, w y- 
rowadzone ® niektórych dowcipnych chemicznych do- 
wiadczeń tcg° systematu, przyciągały mnie bardzo, i nie 
tyślę od razu  porzucić te widoki, by je  zamienić za 
opiero w y ło ż o n e ;  albowiem w treści jak uważam mogą 
ię zgodzić z systematem bardziej rozwiniętym przez prof, 
layfai** * Sir James Hall.

Nieznajomy.  Nie mam nic p rzec iw  oczyszczonym  p lu -  
anicznym widokom tłum aczącym  liczne z jaw iska : z a p e -  
/ne u w a ż a ł e ś ,  źe się sam na nich opieram. Nie mogę
ię jednakie  zgodzić ze zastosowaniem onych co do two- 
zenia się skał warstwowych; należą one według mojego 
dania do rzędu zjawisk, niedających się tłumaczyć za 
omocą plutonizmu. en system przypuszcza pojedynczy, 

stały porządek rzeczy i przemjan , które nawiek wirki 
•wać będą. W edług  mego ciągle dzieliły 2iemi wod„ 
iszczyły jćj powierzchnią, zniżały i wprowadzały one 
o głębin oceanu: równocześnie ogień nieustannie stężał

Burbon Neapolitański pośpieszył z powitaniem no
wego C esarza . A nglia  nie w aha ła  się również 
ani chwili, a  Belgia, Hiszpania, S zw ajcarya , H o -  
landya i Dania poszły  za  jej przykładem . T rz y  
dwory północne uznają także Cesarstwo, ale w a
runkiem tego uznania będzie wyraźne ze strony 
nowego C esa rza  zobowiązanie się szanowania 
traktatów 1 8 1 5  ro k u — w zam ian , za odstąpie
nie z ich strony od stypulacyi tychże traktatów, od
sądzającej rodzinę Bonapartych po wszystkie cza 
sy od francuzkfego tronu.

Cóżkolwiekbądź, uznanie to trzech mocarstw 
północnych do dzj£ dnia jeszcze  nie nastąpiło; 
g łównym  tego powodem zdaje się być okolicz
ność, ze mocarstwa chciały się pierwej porozu
mieć co do formy tego aktu, któremu pragną na
dać charakter zupełnej solidarności. W sz a k ż e  
zaprzeczyć się nie da, że porozumienie takie, 
mogło  już  było  do dziś dnia nastąpić; dla tego 
dziwić się nie m ożna , że ociąganie się posłów 
północnych ze złożeniem nowych kredytów, uwa
żane za  demonstracyą pewnej oziębłości, jeśli 
nie niechęci, jak  każde omylenie nadziei, w pra
wia nowy dwór cesarski w pewien z ły  humor. 
A le  nie pierwsza to przeciwność jaka  nowego C e 
sa rza  spotyka. N a g łe  zerwanie projektu m a ł
ż e ń s tw a , które od pó ł roku zapowiadane było
z największem upewnieniem, musiało je szcze  do-
t k l i w i e j  ub«»»o m ó fr r ś c  N f t p o ł e o r r a  f f f .  O r f —

mówienie ręki księżniczki W a z y ,  córki nie króla, 
ale pretendenta, da ło  mu poznać, że polityka czy
nów dokonanych, je s t  polityk,! konieczności, po 
za k t o t r z y m a  się zawsze w tyle uszanowanie 
zasady  monarchicznego legitymizmu.

W y w o ła n e  przeciwnościami temi, już  w e 
wnętrzne pominiemy) niezadowolenie, i inne rów
nież okoliczności, wskazują > że C esarz  chce się 
zbliżyć do A ng lii ,  gdzie w łaśn ie  zawięzuje się 
nowe ministeryum. Zbliżenie to nastąpiłoby na 
drodze traktatu handlowego : i stądto jak  się zdaje 
pochodzi, że przy dyskusyi nad zmianami kon- 
stytucyi w Senacie  fr a n c u z k im ,  komisarze rządo
wi tak mocno obstawali za przyznaniem C e s a -

j ą ,  w zn osił  i odnawiał;  a tak rozbitki dawnego świata 
stały się podstawą nowemu. Ten system przypuszcza, 
źe  zaw sze też same typy tak dla martwćj jak i dla oży
wionej materyi zostawały  n iezm ienne, i źo szczątki skał, 
roślin i zwierząt jednej epoki tkwią w pewnym utworze  
sk a ł ,  jakie wydało  łon o  morza w innym czasie. Gdyby 
się potwierdziły te widoki, natenczas trzebaby dom nie
mywać s i ę ,  że najdawniejsze osady zawierają nietylko 
szczątki ożywionych jestestw  żyjących dotąd na powierzchni 
z iem i,  ale nadto musiałyby zawierać ślady dz ie ł  człowieka  
najpotężniejszego i najliczniejszego mieszkańca z iem i,  a 
tf'go jak wiadomo nieodkrylo. Przeciwnie każda warstwa  
skał z w ó d  osadzonych, zawiera sobie w ła śc iw e ,  p ow ięk -  
szej częśc i  teraz nieznane gatunki zwierząt i roślin. W naj
g łęb szych  warstwach czyli najwcześniej osadzonych, są po
stacie roślinne jeszcze nader rzadkiemi; szczątki skorup 
mięczaków i roślin pojawiają się obficie w następnej war
stw ie ;  późniejsze zaś zawierają kości ryb i jajonośnych  
płazów, też same szczątki wraz z kościami ptaków nale
żą do warstwy na nich roz łoźonój ,  a je szcze  młodsza  
mieści w łaśnie  w ygasłe  czw oronożne; w reszcie warstwy  
mało co spojonego rumowiska i p iasku, zwyczajnie na
zyw ane osadami potopowemi, to j e s t ,  osadami po poto
pie osadzonemi, zawierają kości w y g asf y ch rodzajów z w ie 
rząt wraz z e  śladami zwierząt zamieszkujących dotąd na
szą ziemię. W szakże w żadnej z tyc |j formacyj, tak
w vvarstw'owej^ j a |{0 i vv trzeciorzędowej lub napływowej  

z jakichkolwiek śladów człow ieka  albo d zie ł  jeg o .niemasz
Nie możemy jak Sądzę rozpoznawać szczątków organicznych  
jakiego p ierwotnego warstw owego osadu, np. Masowego 
wapienia i w osadach z  nim z łą czon y ch , bez przekonauia

rzowi atrybucyi sam ow ładnego zawierania fego 
rodzaju traktatów, pomimo żywej ze strony S e 
natu opozycyi.

W ejśc ie  lorda Palmerstona do formującego się 
gabinetu angielskiego, będzie z tego względu na 
rękę Cesarzowi Francuzów. Życzliwość tego 
męża stanu dla Napoleona, życzliwość której 
w grudniu zesz łego  roku p ad ł  ofiary, obok o so -  
sobistej jego  p rz e w a g i , zwiastuje pomyślny re 
zultat, usiłowaniom zbliżenia się do Anglii, a 
traktat handlowy niewątpliwie najw łaśc iw sza  ku 
temu drogą,.

Poświęciwszy te s łó w  kilka dzisiejszemu położe
niu C esarstw a, przejdźmy z kolei do Anglii. W i 
dzieliśmy, że gabinet torysów chyląc czołem 
przed głosem  opinii publicznej, przy ostatnich 
wyborach wydanym, w y rzek ł  się swoich przeko
nań, i zasadę  wolnohandlową uroczyście uznał. 
Pomimo tego wszakże, chcąc ulżyć nieco cięża
rów na rolnictwie c iążących , a podwyższyć na
tomiast podatek miejski od domów, upad ł w tej 
kwestyi, czysto budżetowej. F a k t  ten dowodzi 
jak  wielkiej wagi nab ra ły  dzisiaj w Anglii kw e-  
stye ekonom iczne, a  zarazem  ujmuje dzisiejszej 
zmianie gabinetu politycznej ważności na ze
wnątrz. N a  wewnątrz nowy gabinet pow stały  
z koalicyi w higów , peelistów  i rad y k alistó w , ro -
kować będzie zapewne tym ostatnim pewne kon
cesje , mianowicie w rozszerzeniu prawa wybor
czego, inaczej bowiem nie m ógłby liczyć na po
parcie tej frakcyi, nie przyjąwszy żadnego jej 
członka do swojego grona. S ą  to wszakże tylko 
przypuszczenia. Gabinet do tej chwili jeszcze 
stanowczo nieuorganizowany, a  tem mniej znać
m ożem y je g o  p rog ram .

Hiszpania po długich latach krwawej wojny 
dom owej, z której system rządu reprezentacyj
ny w yszed ł  z tryumfem i zwolna wśród walk 
parlamentarnych wyrabiać się począł, w tym ró
wnież miesiącu w idziała instytucje swoje z a g ro -  
zonemi. A le  gabinet, który przedsięwzięcie to 
p o d ją ł ,  upad ł przed potęgą opinii publicznej, a 
szef  jego  p. B ravo-M urill j  kraj swój opuścić

s i ę ,  źe  w  nich zawarte organiczne jestestwa są zupełnie  
o d m en n e  od teraźniejszych. Olbrzymie z palmami g łó 
wnie spokrewnione rośliny m ogły  tylko rosnąć w bardzo
znacznie ciepłym klimacie. Niezmierne ja szczu ry   M e-
galosaury, mające zamiast nóg płetwy odziane w pance
rz e ,  były równej w ie lk ośc i ,  a nawet w iększe od w ie lo 
ryba; dalej ow e niezmierne płazy Piezyozaury z kadłu
bem podobnym do ż ó łw ia ,  lecz z  nierównie dłuższą szyją, 
zapewne żyw iły  się trawami rosnącemi na mieliznach pier
wotnego m o r z a —  to zwierzęta wskazują zap ew n e , jaki 
był stan naszej ziem i, gdy ledwie nieco nisko wzniesiono  
lądy jz rozleg łem i p ibrzeźaini w yzierały  z po nad nie
zmiernego a spokojnego ocean u , ponieważ niebyło  w te 
dy wysokich pasm g ó r ,  będących przyczyną nierówności  
temperatury, burz i grzmotów. Gdyby teraz zapadła się  
powierzchnia ziemi w g łęb i  oceanu , stbo gdyby jakie  
wielkie wzburzenie wodne zalało nasze sta łe  lądy, i gd y
by następnie też powlokły się gęste  pokłady piasku i mułu 
i następnie w ydżwig ły  one o g n ie ,  o ile taka powierzchnia  
musiała być odmienną od wszystkich osadów tak nazwa
nych warstwowych. Bezwątpienia spotkalibyśmy w tych 
formach siady jakiekolwiek d z ie ł  c z ło w ie k a : ociosane ka
mienie, posągi ze  spiżu i marmuru, sprzęty żelazne i 
szczątki ludzkie byłyby częstszemi na w iększej części po
wierzchni z iem i,  aniżeli pozostałości zwierząt. Słupy  
z Paeslum lub z A grygentu ,  niezmierne mosty  żelazne i 
granitowe na Tamizie znajdowałyby się w dzfwnem prze
ciwieństwie z kościami krokodylów albo olbrzymich ja
szczurów dawniejszych osadów skalnych, albo nawet z ma
mutem utkwionym w osadach napływowych. Kto duma 
nad tymi przedmiotami, musi s ię  przekonać, źe  jak n ie -
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m usiał. N o w e ministeryum pod sterem jenerała  
R oncali, w y d a ło  już program swoj w postaci o -  
kólnika do gubernatorów prowincyj; nie porzuca 
ono projektu w p r o s z e n i a  pewnych reform , ale 
ogranicza się  n® <ych> ktO«5 m ogą wzm ocm c po
w a g ę tronu bez naruszenia istotnych zasad  kon- 
stytucyi; * * te re^°™y nie inaczej jak za  z e -  
zwolenie*11 n°wych kortezów , których wybory  
z zupełny wolnością odbyć się m ają, zapowiada. 
T u zrobić musimy u w a g ę: że są  pewne przecze
nia, które utwierdzają tylko panujące przekonanie. 
N ie  inne zdaje nam się  wrażenie spraw ił artykuł 
M on itora  francuzkiego, zaprzeczający w szelk ie
go udziału  F raacyi ' w za sz ły c h  w H iszpanii 
wypadkach...

T urcya w zapasach z  nielicznym przeciwnikiem  
ciekaw y przedstaw ia obraz upadającego państwa, 
któremu bodaj czy  kilkudziesięciom ilowy kraik n a -  
p ó ł dzikim zam ieszk a ły  lud em , nie w ystarczy  na 
zadanie ostatniego ciosu. Z azdrość państw euro
pejskich która tyle lat u trzym yw ała ten spróchnia
ł y  kolos, nie zd o ła  na d łu go  ocalić resztki w ła d zy  
podkopanej naraz ze w szech stron, osłabionej o -  
derwariiem się licznych prow incyj, zamienionych 
w  niebezpiecznych sąsiadów . U padek polityczny 
poprzedzony będzie jak się zdaje bankructwem, bo 
państwo które u m ia ło  zbogacać ty lk o  swoich w e
zyrów , ministrów i dzierżaw ców  dochodów publi
czn y ch , nie posiada grosza  w e w łasnym  skarbie, 
a miotane na przemian wstrząśnieniam i finansowemi 
i politycznemi rewolucyam i, w ostatniej leży  a g o 
nii. Sam e nawet reformy idą na je g o  niekorzyść  
i osłab iają  jego  organa urzędow e. W  Europie 
B o śn ia , H ercegow ina lada chwila pójdą za przy
kładem  G recy i, S erb ii, M ołd aw , W o ło s z y  i 
C zarnogóry. W  S y ry i zaburzenia, spraw a do
mowa jak jest spraw a grobu ś. s ta ła  s ię  polem 
walki obcych mocarstw jakoby protektorów w y 
znań; E g ip t nagabyw any przez przedsiębiorców  
angielsk ich , po zbudowaniu kolei w  S u ez  stanie
się  wrotami do Indyi... C esarz rossyjski og lądał 
n ie d a w n o  flotę csarnomorsk^j na. -woilacK Ai-elii —

pelagu krążą floty angielska i francuska, czyżby  
dzień upadku ostatecznego m iał być już w yzna
czony?

W a ż n o ść  w ypadków  grudniow ych , nie ogra
n iczy ła  się  na samej Europie. Ostatnie poselstw o  
dotychczasow ego prezydenta Stanów  Z jednoczo
n ych , wykazuje nam jeden w ażny punkt, w któ
rym leży  zaród nowych m iędzy dwoma światami 
zatargów . Chcem y tu mówić o wzm iance proje
ktowanego przez F ran cyą i A n g lią  układu  
w zględem  nienaruszalności K uby, układu, do któ
rego rząd W ashingtonu  przystąpić n iechciał, n ie- 
niem ogąc za  sw oich n a stę p c ó w  i p otom k ow  z a 
r ę c z a ć !  A m e r y k a  przeto nie zrzek ła  się posia
dania K uby, ale je  tylko odroczyła .

masz wątpliwości,  że ziemia istnieje jaką teraz widzimy, 
tak również je s t  pewną r ze czą ,  że człowiek jej władzca 
powstał w pierwszym okres ie ,  a zupełnie różne stwo
rzenia pierwotnych czasów zatraconemi zostały, i mnó
stwo postaci organicznych, których typy z rzędu żywych 
wymazane zostały, dokąd zachowały się w szczątkach 
jako dziwne pomniki wielkich przeistoczeń przyrody.

O nvfryo. Przytoczone dowody nieprzekonywują mnie 
zupełnie. Przypuściwszy że się zapadnie s tały  ląd Nowej 
Hollandyi w otchłanie oceanu , a nas tępnie ,  rozumując 
w ed ług  zasad Hultona wydźwigną go ognie jako forma- 
cyą w ars tw ow ą, taki ląd zawierałby szczątki roślin i 
zwierząt odmiennych od wszystkich dotąd znajomych j e 
stestw. Czyby niemogły być te różne formacye, o któ
rych mówimy skutkiem tylko zjawisk, wydarzających się 
li w różnych częściach ziemi? Mówisz o potopowej for-  
macyi w której nieznaleziono szczątków człow ieka,  i 
jak się domyślam, mówisz o katastrofie społczesnej z for-  
m acyą , jakie opisują księgi Święte: i dla tego człowiek 
m ógł się znajdować w czasie innych rew olucyj,  jakie 
sprawiły podziemne ognie w edług teoryi Hultona.

N iezna jom y. Użyłem wyrażenia „potopowe formacye" 
zwyczajem geologów; niezamierzam wszakże brać za j e 
dno przyczyny tych formacyj i potop opisany w piśmie 
świętem. Nazwą tą oznaczam tylko owe ruchom e, niestę- 
ia łe  podczas wezbrania osadzone warstwy, składające się 
z okrąglic (zaokrąglone kamienie) i piasku; w krajach 
prze* nie okrytych niebyło z pewnością człowieka.

Co-się tyczy dowodu powziętego z Nowej Hollandyi, 
takowy zrt„je s j^ być małowaźnym. Znajdujemy bo
wiem w rozmaitych klimatach i w daleko od siebie odle-

Ostatnirn z grudniowych w yd arzeń , jest zjazd  
obu monarchów niemieckich w B erlin ie , zjazd, 
którego w ażność tylokrotnie w ykazaliśm y. Z am y
ka on d łu g i spór dzielący dotąd członków  R z e 
sz y , p izyw raca  jej potęgę w obec zagranicy i 
jest zapow iedzią utworzenia kiedyś ogrom nego 
średnio-europejskiego system u handlowego i po
litycznego, któryby słow iańsk ie ziem ie rzeczy w i-  
ściej w c ie lił do R zeszy , niż w szystk ie u ch w ały  
frankfurtskiego parlamentu. P rzyjaźń  A ustryi i 
Prus wzm acnia w pierwszej ży w io ł niem iecki, 
drugim dodaje s i ły  m ateryalnej, a obie czyni n ie-  
zaw isłem i od sąsiadów .

P rzegląd  tych spraw grudniowych zakończam y  
w zm ianką, iż liczne w tym miesiącu ob w ieszczo
ne patenta i rozporządzenia, nadają mu w ażność  
również pod względem  wew nętrznego urządzenia  
ziem koronnych A u stry i, a w szystko zdaje się  
zapow iadać, że rok następny będzie dla nas ro
kiem organicznym.

N ie m yliliśm y się  przeto, utrzymując na po
czątku, iż m iesiąc ubiegający stanowić będzie 
w ażny w historyi naszych czasów  okres.

E orespontfencya Czasu.
W iedeń 28 grudnia.

t5 Wśród rozmaitych domysłów, które z powodu po
dróży N. Pana do Berlina, po dziennikach krążyły, naj-  
bezzasadniejszym był ten ,  że dwaj monarchowie, wspól
nie z Rossyą, przeciw cesarstwu we Francyi z oświad
czeniem wystąpią. Utrzymywałem dawniej i powtarzam, 
że oprócz etykiety która wkładała od dawna na Cesarza 
Austryi obowiązek oddania wizyty osobiście królowi już 
dwa razy widzianemu przez N. Pana na jego  ziemi, szło 
głównie o pokazanie c łetnu światu, że zatargi polityczne 
i nieporozumienia gabinetow e, zaszłe w ostatnich latach 
między Austryą i Prusami, w niczem ani osobistej przy
chylności,  ani zaufania opartego na familijnych stosun
kach między dwoma panującymi nieosłabiły. Szło nadto
0 przyspieszenie rozstrzygnienia kwestyi handlowo-celnej. 
Jakoż dzienniki pruskie już wyznają same, że układy nad 
tą kwestyą, obecnie prowadzone w Berlinie, dojdą rychło 
do pożądanego celu. Francya przy zamiarach jakie zda
je  się mieć Cesarz co do jej obecnego systematu ce lne-
go j nie obuwia bynajm niej i ow szem  iy c z  y sobio ta -

kiego połączenia się Niemiec. Bliżej i dotkliwiej zain
teresowana w lej przemianie obecnych stosunków, An
glia ,  pochwala ją  nawet dość g ło śn o ,  o tyle wszakże 
tylko, o ile się spodziewa, że w niej zasady wolnego 
handlu całkowicie przemogą. Wywiedziona z tego z łu 
dzenia, zapewne, że się Anglia w innym tonie do Nie
miec odezwie. Być bardzo m oże, ż e  naówczas pokaże 
się jeszcze przychylniejszą niż w lej chwili Napoleonowi
1 cesarstwu, ale przypuścić trudno , żeby się ztąd zmia
na w ażna  w polityce Napoleona, względem dworów pół
nocnych, wysnuć mogła. Napoleon w ie ,  że w utrzyma
niu i ustaleniu tej polityki, spoczywa jego  własna przy
szłość. _ .

Wiadomości ze strony Czarnogóry coraz ważniejsze. 
Turcya podług ostatnich depeszy, zamierza uderzyć od 
lądu i morza. Część znaczna floty, miała już odebrać 
stosowne rozkazy. Czarnogórcy liczą na swój fanatyzm 
i na powstanie w Albanii. Gdyby przyszło do tego, sp ra-

głych częściach ziemi osady skał w arstwowych, w j e 
dnej i tejże samej epoce osadzonych, które mieszczą 
wszędzie jednakowe szczątki organiczne, zupełnie różne 
od tych ,  jakie dostarczyłyby teraźniejsze jestestwa. Ka
tastrofy, które wydały skały warstwowe i osady napły
w ow e,  niemogły się rozciągać na małych przestrzeniach 
lub być li miejscowemi, ale przeciwnie rozpościerały się 
na całej ziemi albo obejmowały znaczną onej część. 
Szczątki bardzo podobnych muszel zawierają wapienie da
wnego jako i nowego świata; zęby mamuta znajdowano 
w różnych stronach Europy, całe szkielety w Ameryce, 
a nawet ciało jednego z tych olbrzymów wygasłych o -  
kryte skórą i włosiem wśród lodów Syberyi. Najdawniej
sze warstwowe skały niezawierają szczątków zwierząt 
teraz żyjących na powierzchni ziemi, a w otworach skał 
które można uważać jako nowe osady, pojawiają się wy
jątkowo vv części teraz żyjące, przeważają wszakże wy
marłe gatunki zwierząt. W sarnój rzeczy zdaje się że 
stopniowe zbliżanie do teraźniejszego stanu rzeczy, miało 
m iejsce, a powtarzanie zniszczeń i stworzeń przygoto
wały stworzenie człowieka. Niepotrzebną byłoby rzeczą, 
rozwijać dalej te pomysły. Przyznać musisz, że niepodo
bna je s t  bronić zdania, że teraz trwający stan rzeczy 
mało zmieniły nieustannie czynne prawa przyrody, stary 
i niezmienny porządek: a tern samem zdanie jakie bronisz 
poniechać wypada.

Pomniki wygasłych pokoleń zwierząt tak są doskonałe 
jak pomniki znikłych narodów, i bardziej zgadzałoby się 
z rozsądkiem przypuszczając, że słupy j świątynie Pal
miry wystawili Arabowie koczujący na puszczy, aniżeli 
wyobrażać sobie, że ślady zwierząt z właściwą postacią

wa turecka ogarnęłaby wówczas uwagę całej Europy.
Między tutejszym gabinetem i Petersburgiem żywy pa-  

ouje ruch kuryerów. Chwila powrotu pana barona de 
Meyendorff dotąd nieoznaczona.

I * t i r y ż  25 grudnia.
4U Onegdaj senat uchwalił ostatecznie Senatuskonsult, 

modyfikujący konsty tucyą, i uchwalił go prawie tak jak 
został przedstawiony przez komisarzy cesarskich. Po wy
słuchaniu raportu p. Troplong, który znajdziecie w dzi
siejszym M onito rze , senat przystąpił do regularnych o -  
brad. Opozycya była żywa przeciw dwom szczególniej 
artykułom: przeciw samowładnemu zawieraniu traktatów 
handlowych przez Cesarza, i przeciw prawu udzielanemu 
Cesarzowi dowolnego zmieniania dekretów, określających 
alrybucye i regulamin tak Senatu jak Ciała prawodawcze
go. Artykuł dotyczący dekretowania prac i przedsię
biorstw publicznych, nieznalazł wielkiej opozycyi dlatego, 
że kornisysa zrobiła popraw kę, na mocy której wyjąwszy 
wojny, Cesarz może tylko dekretować takie prace i p rzed
siębiorstwa publiczne, które nie wymagają poświęceń ze 
strony skarbu. W toku rozpraw nad dwoma wzwyż rze -  
czonemi ar tykułami, które wzbudziły najwięcej obawy, 
p. Baroche, komisarz cesarski, był dwa razy interpelo
wany i proszony o wytłumaczenie zamiarów cesarskich, 
ale niedał żadnego objaśnienia i zachęcał tylko do spu
szczenia się na roztropność Cesarza. Senatuskonsult był 
przyjęty 64ma głosami przeciw siedmiu. Do głosujących 
przeciw senat sskonsnltowi należeli: margrabia d’Audiflret, 
Boulay (de la Meurthe), de Beaumont (de  la Somme), 
margrabia de Croix, hr. Segur d’Aguesseau i jenerałowie 
Husson i Baraguay d’Hillier. Karol Dupin i Vieillard, cho
ciaż obecni,  niechcieli g łosow ać; kardynałowie niebyli 
obecni w czasie g ło s o w a n ia ;  kilku zaś senatorów niemo- 
gfo głosować z przyczyny polowania w Compiegne.

M onitor ogłosił  dzisiaj raport p. Troplong i uchwałę 
senatuskonsultu. Dzienniki wstrzymują się od wszelkiej 
krytyki,  publiczność zaś albo nie rozumie dokonanych 
modyfdtacyj konstytucyi, albo spuszcza się na gwiazdę 
cesarską. Senatorowie, uchwalając artykuł o traktatach 
handlowych, byli przekonani,  źo Cesarz zawarł już w tym 
względzie tajemną ugodę z gabinetem londyńskim, że 
stara się związać z Anglią naprzeciw dworów północnych, 
i że mu w tym kroku nie należało przeszkadzać. W szy
scy jednak byli przekonani, że rzeczony ar tyku ł ,  jeżeli 
go  rząd nadużyje niebacznie, może obrazić opinią i in -  
teresa publiczne i zgubić Cesarza. Opozycya siedmiu se
natorów, połączona z liczneini sarkaniami, uważaną była 
za zn aczącą  i za w ró ż b ę , że z czasem opozycya na S6- 
ry o  może się w yw iązać  w łun ie  senatu .

Wczorajszy M onitor ogłosił  dekret Cesarza, w edług 
którego następcą do tronu uznany został książę Hieronim 
i jego  syn książę Napoleon, zrodzony z księżny W irtem - 
bergskiej.  Na wiosnę książę Hieronim przeniesie się na 
mieszkanie do Palais-Royal, a książę Napoleon do Algie
ru. Cesarz nie wrócił jeszcze z Compiegne. Polowanie 
odbywa się w eso ło ,  zalotnie i świetnie. Damy noszą a -  
mazonki, mężczyźni zaś ubiory strzeleckie z szaremi of>- 
cisłemi spodniami. Panna Montijos wtyka pierwszy nóż 
w każdego zabitego jelenia. Napoleon Illci powtarza 
w Compiegne: „Niema cesarza, tylko je s t  królowa". Na 
teatrze zamkowym, grywane są różne sztuki i opery, —  
Zycie towarzyskie Paryża z trudnością się ożywia. Le- 
gitymiści niemyślą się bawić tej zimy, orleaniści oddala
ją się od sceny, a napoleonistów zamożnych jest mało. 
Hrabina de Castellane nie będzie przyjmować, z przy
czyny słabości. Pozostanie więc z domów przyjaznych 
a wielkich, tylko dom księcia de Beauvaux, senatora. Ks.

zawarte w warstwach skorupy ziemskiej, pochodzą od 
pierwiastkowych rodzai tychże zwierząt ,  dotąd żyjących 
na ziemi.

O nufryo. Przekonałem się o prawdzie twego tw ierdze
nia ,  nieprzytaczam moich dowodów, albowiem niechciał-  
bym bronić sofumatu przyjmującego: że żyjąca przyroda 
wskutku różnego stopnia draźliwośei i chuci przechodziła 
stopniowe przeobrażenia, i że ryba po szeregu milionów 
pokoleń coraz bardziej doskonaląc się stała się czworo
nożnym zwierzem a wreszcie czworonożny zwierz zmienił 
się w człowieka, i źo indywidualny organizm za pom°cą 
jemu właściwych s ił  zastósował się do fizyczny0*1 prze- 
mian w wielkim układzie wszechświata. Przenoszę nad 
tę dziką, niepewną i ateistyczną naukę marzc,lle o sile 
plastycznej, albo też nowsze marzenia, wedfu£ których 
stworzone zostały skały warstwowe wraz * llleprzeliczo- 
nemi szczątkami żyjących jestestw , dla pomieszania Spe_ 
kulacyj naszych geologów.

N ieznajom y. Cieszę s ię ,  że niewpaó*0 . w bezdenny a 
czczy skeptycyzm, lub że się nie oS an,8Sz bezsilną a 
fałszywą filozofią. Uważałbym sobio z,ł marnowanie czasu, 
odpowiadać na takie zarzuty: albolvU 1X1 również łatwo by
łoby rozprawiać z wieśniaki0"' (Ovvodzącyrn mnie, że 
słupy bazaltowe z Antrym alb0 na Wyspie Staffa są dzie
łem ludzkiem, dziełem Fiumacoul.

W  tym przybył jeden * n»szyc h służących z uwiado
mieniem, że zamówiony 0D,ad zastawiony został w „ j a 
skim domu. Z a p r o s i ' ^  nieznajomego, aby nam raczył 
towarzyszyć, n» c0. ,eż przystał: po obiedzie w nastę
pujący sposób »oCZyfa się zajmująca rozmowa:

(D alszy ciąg nastąpO*
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de Beouvaux znajdował się wczoraj w licznem i dobra-  
nam towarzystwie, na reveillon u kapitana Tańskiego 
z Debatów. Wesoła i wyśmienita kolacya trwała do go
dziny 3 ej zrana .—  Zdaje s ię ,  źe familia Orleańska po
trafi znaleść kupca w oznaczonym terminie na wielki las, 
który niegdyś należał do książąt de Guise.— Konsul nea-  
politański” w Marsylii, zanosi skargi do pana Drouin de 
Lhuys, źe w tein mieście liczba emigrantów włoskich 
dzielących zamiary księcia Murata, ciągle się powiększa. 
W czoraj i dzisiaj zajmuje głównie Paryż wiadomość, o 
której dawno już  w'as uprzedziłem , że lord Palmerston 
okazał się przychylnym wypadkom grudniowym; słusznie 
czy nie słusznie wielu u trzymuje, źe jeżeli przyjdzie do 
władzy, co jeszcze jest niepewnem, lord zwiąże się z Na
poleonem Illcirn.

Dnia 23go odbył się obiad dany dla księcia Czartory
skiego, w przytomności 107 rodaków. Kasztelan Olizar 
wniósł zdrowie księcia, który odpowiedział w długiej,  
ważnej i ujmującej mowie. Odpowiedziawszy w kilku 
słowach na toast Karola Niemcewicza, księżna Czartory
ska wniosła zdrowie Mickiewicza, jako pierwszego u -  
cznia Wileńskiego. Mowa Mićkiewicza wzbudziła ogólny 
interes. Na toast pułkownika Kamieńskiego, wniesiony 
zn zdrowie reszty Polski, odpowiedział poseł Stanisław 
Barzykowski. Toast jenera ła  Dembińskiego: „kochajmy
s ię !“ zakończył uroczystość.

Przegląd Polityczny
Wiadomości z Niemiec pozbawione są wszelkiego in

teresu.
  Senat francuzki udał się w niedzielę in corpore do

Compiegne dla złożenia Cesarzowi Senatus-konsultu zmie
niającego konstytucyą.

Obiegała w Paryżu pogłoska jakoby arcybiskup Bor
deaux, kardynał Dounet,  miał być mianowany ministrem 
oświecenia.

Gazeta A ugsburska  mówi o liście jenerała  Lamoriciere 
do C e s a r z a  Napoleona w którym jen .  oświadcza, że się nie 
waha uznać władzę przez 8 milionów głosów niesioną i 
źe oddaje Cesarzowi oręż swój na rozkazy. Cesarz miał 
być mocno listem tym wzruszony i chce jak  mówią, po
wierzyć jenerałowi wysoką posadę w Alyrieryi.

Abdel-Kader 22go b. m. wypłynął z Marsylii do Azyi 
mniejszej.

—  T im es z dnia 25go b. m. podaje za rzecz pewną, 
źe nowy gabinet już ukonstytuowany je s t ,  jak  następuje: 
pierwszy lord skarbu, i pierwszy minister hr. Aberdeen 
(peelista); lord kanclerz: lord C ranw orth ; kanclerz skarbu 
Glad tone (peelista); sekretarz stanu spraw wewn. lord
Palmerston; sekretarz stanu spraw zagr. lord John Rus
se ll '  sekretarz stanu kolonij, książę Newcastle (peelista); 
prezes gabinetu hr. Granville; pierwszy lord admiralicyi 
sir James Graham (peelista); prezes bióra indyjskiego sir 
Charley W ood; pierwszy komissarz robót publicznych sir 
C. Molcsworth (niezmordowany reformator osad), margr. 
Lansdowne będzie ministrem bez portfeilu. Osoby powyż
sze składają gabinet. Z innych członków rządu Tim es  
wymienia jako prezesn urzędu handlowego p. Cardwell, 
adwokatem jlnym mianuje p. Cockburn.

  Senat sardyński odrzucił pierwszy artykuł prawa o
małżeństwach większością i  głosu (39 przeciw 38) i na 
żądanie ministra dalszą dyskussyą nad tem prawem za
wiesił. Izba deputowanych przyjęła budżet na r. 1853, 
99 głosami przeciw 28.

Arcybisknp Franzom wydał drugi list pasterski przeciw 
prawu o małżeństwie.

W  wilię Bożego Narodzenia mimstor sprawiedliwości 
odczytał w senacie dekret cofający stanowczo prawo o 
małżeństwie; poczem senat przyj ł  budżet 45 głosami
przeciw 5. , .

  Gaz. T ryestska  donosi z Konstantynopola 19go gru 
dnia: Flotylla turecka z wojskiem i amunicyą wypłynęła 
przeciw Czarnogórze. Takowa przybije pod Kłeckiem i 
Castelnuovo w Albanii,  a w tym samym czasie Omer Pa
sza posunie się ku górom.

Dla ulgi w finansach tureckich, rząd nakazał znaczne 
zmniejszenie płacy urzędników.

Powrót Reszyda Paszy do władzy je s t  jak się zdaje 
bliski, niedawno syn jego w admimstracyi umieszczony 
miał otrzymać dymissyę, lecz sułtan odmówił podpisu.

W sprawie grobu św. łacinmcy pewną korzyść otrzy
mali, klucze bowiem do kościoła bethleemskiego w yłą
cznie ich straży powierzono być inają.

Postanowieniem NPana z dnia 5 1. m. zamianowani 
zostali zwyczajnymi profesorami pray uniwersytecie 
Krakowskim pp. Dr Antoni Walewski nadzwyczajny 
profesor historyi przy tymże uniwersytecie, i Dr Ber
nard liitg nadaw. prof, filologii i literatury klasycznej 
przy uniwersytecie lwowskim; tudzież Dr W ac ław  
Treitz patologiczny prosektor przy uniwersytecie kra
kowskim, profesorem anatomii patologicznej.

W iedeń  2 8  grudnia. Gaz. N ąw o-prusha  pisze o 
rozdaniu orderów w Berlinie w czasie pobytu ŃPana: 
Cesarz Imć rozdał przed odjazdem swoim znaczną 
ilość orderów. W szyscy książęta domu królewskiego, 
którzy jeszze nie byli ozdobieni orderem ś. Szczepana 
otrzymali wielkie krzyże; również wielką wstęgą

tego orderu uzyska li : br. S tolberg-W einigerode wiel
ki mistrz i minister dworu i dowódzca w Marchii j e 
n era ł  Wrangel. Wieiką wstęgę orderu Leopolda mi
nister wojny jen. Bonin, dowódca gwardyi jen e ra ł  
P ri t tw itz ,  jeperałow ie  porucznicy Gerlach, Mollen- 
dorf, hr. W aldsee ,  marszałek dworu hr. Keller. Or
der korony żelaznej 1 kia. wielki łow czy  hr. A sse- 
burg-Falkenstein, minister Flottwell naczelny prezy
dent M archii,  jen . major Borcke komendant Berlina i 
wszyscy jenerał-majorowie korpusu g w a rd i i .  Order 
F ranciszka-Józefa  I  klasy szambelan Humboldt. Or
der komandorski Leopolda: adjutanci pułkownicy
Scholer i Bonin, tudzież wszyscy pułkownicy g w ar
dyi, nadto zastępca mistrza ceremonii bar. Stiilfried- 
Battonitz. Korony żelaznej 2  kia., wszyscy pułko
wnicy pułków w Berlinie za łogą  stojących, hr. F in -  
ckenstein pierwszy pokojowiec królowej, adjutant ma
jor Hiller-Gaetringen. Order Franciszka-Józefa  2  kl. 
pokuj iwiec Oifers.

— Król Saski ozdobił arcy-książąt Ferdynanda- 
Maksymiliana i Karola orderem domowym wieńca ru
cianego.

— Fmp. książę W aza  przybył z M orawy do W ie
dnia i odjechał onegdaj do Drezna, gdzie w tych 
dniach ma nastąpić akt małż ństwa księżniczki Ka
roli z księciem Albertem saskim.

— D/.ienniki tutejsze utrzymują, że wkrótce nastą
pi redukeya armii i ta rozpocznie°się od artyleryi sto
jącej w W ęgrzech ,  która zmniejszoną będzie na sto
pę pokoju.

— Znany i zasłużony sekretarz ministeryum han
dlu, Hain autor statystyki Austryi, zm arł onegdaj 
w Wiedniu.

K r ó! e s t  w o P o 1 a k i e.
W a rs z a w a  2 8  grudni*. N. Pan w skutku przed

stawienia JO. Księcia Namiestnika K rólestw a, naj- 
miłościwiej dozwolić raczy ł  Janowi Mocarskiemu i 
Feliksowi Sancewiczowi, za przestępstwo polityczne 
zes łan y m : pierwszemu do Syberyi na osiedlenie, dru
giemu zsś na mieszkanie do gubernii W iatskiej, po
wrócić d > królestwa. (K . W .)

P r a n c  y a.
P a ry ż  2 5  grudnia. Jedna z korespondencyj j a -  

ryzkich Independance podaje następne szczegóły o 
onegdajszem posiedzeniu Senatu i dyskusyi nad pro
jektem Senatus-consultu zmieniającego konstytucyą:

Najżyw szą opozycyą w y w o ła ł  art. 1 3  uznający pra
womocność taryf ustanowionych przez Cesarza w skut
ku zawartych samowładnie traktatów handlowych. 
p. JMtmerei i Leboeuf, których spodziewano się na 
mównicy, metiiele mówili. Natomiast p. Karol Dupin 
obszernie rozwiódł się nad przedmiotem. Przypomniał 
on, że sam Ludwik XIV. i Colbert radzili się w takich 
kwestyach wielkich rękodzielników i znakomitości hsn 
dlowych. W  tym duchu wniesiona została  poprawka: 
wedle której żadna taryfa niemogłaby być ustano
wioną bez zasiągnicnia opinii Senatu, oświeconego 
przez radę handlową z 2 5  członków złożoną. Po
prawka ta odrzuconą z o s t t ł a ,  ale za powtórnem do
piero głosowaniem. Pierwsze bowiem w ypadło w ąt-  
plitcie.

W  dalszym ciągu posiedzenia p. Goulhot dc Saint- 
Germain chciał zapytać w drodze interpelacyi komi
sarzy rządowych, czyli te koncesye położą koniec 
dalszym nastąpieniom w ładzy  wykonawczej i zabez
pieczą konstytucyą od nowych modyfikscyj. P. Ba- 
roche odpowiedział na to bardzo sucho, że Cesarz 
tyle razy wróci na ten g run t,  ilekroć uzna to za 
stosowne. W  ogólności, obecni na posiedzeniu mi
nistrowie pp. Baroche, Fould i Bineau bardzo sta
nowczo i bezwzględnie ua wszystkie tego rodzaju 
odpowiadali pytania. Jen. Baraguay d’Hdlier wniósł 
poprawkę do art. 13go dotyczącego sprawozdań z po
siedzeń Ciała prawodawczego. Wnioskodawca żąda, 
aby sprawozdania te obowiązane były  wymieniać na- 
ewiska mówców i ich opinie. W szakże poprawka zo
s ta ła  odrzucona. Jedyna więc ważniejsza zmiana 
w pierwotnym projekcie (zmiana, na którą rząd się 
zgodził)  jes t  ta ,  która orzeka, że rząd niemoże u- 
żyw ać grosza publicznego, na roboty i przedsiębior
s tw a publicznego użytku, inaczej jak za uchw ałą  
C iała prawodawczego, wyjąwszy przypadki naglą
ce. Autorem tej poprawki je s t  p. Marchant.

M onitor dzisiejszy ogłasz.® motywa Senatus-con- 
sultu, o którym mowa; sam S> natus-consult ogłoszony 
będzie za powrotem Cesarza z Com piegne.

— Wiele się zajmowano wczoraj dwoma artyku
łami dziennikarskiemu Pierw szy w dzienniku A s-  
semblee R ationale  przypisywany p. Guizotowi, jes t  
odpowiedzią na artykuł pana Cesena w C onstilu tion- 
netu  pod napisem: Merowingi i K*Petyngi. Drugi 
w dzienniku Unicers, jest pióra p. Veuillot, wymie
rzony przeciwko p. de Montalembert.

% powodu święta Bożego narodzenia wszystkie 
bale publiczne w dniu dzisiejszym zostały na w yż
szy rozkaz ,  zakazane.

II o s s y a.
NPan postanowić raczy ł  co następuje: „Ukazem

Naszym z d. 2 9  listopada 1 8 4 8  r. między innemi, 
rozkazano dla ła tw iejszego zarządu kościołami i du
chowieństwem Rzymsko-katolickiego wyznania ,  w po
łudniowej części Uosyi, ustanowić w Chersonie, sió
dmą tegoż wyznania dyecezyę, z katedrą biskupią. 
Dziś przyznając koniecznem zbliżyć rzeczoną kated/ę 
do tych kolonij niemieckich, dla których w celu za 
spakajania duchownych potrzeb, najgłów-niej miano 
na uwadze ustanowienie onej; rozkazujemy tęż ka
tedrę przenieść z Chersonu do T iraspola, a samą dye
cezyę nazywać dyecezyą Tiraspolską. Dla wykona
nia tej woli N aszej,  l iząd /ący  senat nie zaniedba 
wydać należne rozporządzenia w wydziale cywilnym; 
we względzie zaś duchownym, poruczyliśmy wyko
nanie tego, metropolicie kościołów Rzymsko-katoli
ckich.

T u r c y a.
Iioresp. austryacka  pisze: „W ypadki w Czarno

górze powszechną w ostatnich czasach obudziły u- 
w agę ,  a poczęści większą im przypisywano ważność, 
niż rzeczywiście na to zasług iw ały . Gdyż pomimo, 
że stan Turcyi wiele daje do życzenia pod względem 
porządku, stałości i wewnętrznych s i ł  państwa, tru
dno wszakże przypuścić, iżby zamknięty ze wszech 
stron nieliczny lud górski, mógł gotować trudności 
wielkiej wagi a nawet niebezpieczeństwa rządowi 
znacznego, niegdyś strasznego nawet państw a , lubo 
z drugiej strony niem ożna zaprzeczyć , że położenie 
miejscowe Czarnogóry niezmiernie utrudnia pokona
nie i opanowanie tego kraju. Szczególnie w teraźniej
szej walce między Czarnogórą i Turcyą zasługuje 
na uw agę, iż prowadzoną jest ona teraz nie jak  da
wniej w sposób zw y k ły  wojnom w górach i za po
mocą systemu napadsń, ale w otwartem polu. C zar-  
nogórcy zeszli na lówniny i zamierzają utrzymać się 
przy zdobytych stanowiskach, a zamiar ten stanowi 
ważną chwilę w dziejach nieustających walk tego ludu 
z Turkami. Korzystamy z wielu wiadomości otrzyma
nych z pewnego ź ró d ła ,  aby w interesie tegorocznej 
historyi podać niejakie szczegóły dla wyjaśnienia o-  
wych zagmatwanych stosunków'.

„W szystkie okoliczności zgadzają się na to, że 
pierwszym powodem do zamachu na warownię Z a -  
blisk było wzburzenie jak ie  miało m'ejsce w czar
nogórskiej cahii (powiecie) Piperi. Wojenny lud tej 
okolicy obrażony przed kilku laty przez jednego 
z członków rodziny książęcej Piotrowiczów i ciągle
0 to w gniewie podsycany przez Turków k aza ł  się 
obawiać, iż się z Turkami połączy. Obawa ta w z ra 
s ta ła ,  odkąd kilka rodzin z tego powiatu przeniosły 
się niedawno na ziemię turecką. W skutku tego mło
dy książę Daniel w idział się być spowodowanym za
jąć  nahię przez oddział 2 0 0 0  ludzi i udało mu się 
mocno już  rozniecony ogień przytłumić.

„ W  czasie swojego pobytu, Czarnogórcy dowie
dziawszy się od jednego e krajowców swoich bawią
cych w Zabliaku o opuszczonym stanie tej twierdzy
1 słabej za ło d ze ,  nie mogli się oprzeć pokusie, i tak 
przyszło da owego znanego napadu, który się tak 
szczęśliwie pow iódł,  że tylko dwie kamienne dość 
jak  się zdaje mocne baszty (ku le)  leżące nad jezio
rem na spaózistości wzgórza na którem stoi twierdza, 
pozostały w rękach Turków. Baszty te zbyt nieko
rzystnie stoją względem twierdzy, aby trzema jej 
działami można je  dosięgnąć. Długo przemyśliwali 
Czarnogórcy, aby te dwie baszty opanować, któ
re częścią s ta ły  im na zawadzie do przejścia mo
stu na Moraczy, prowadzącego w g łąb  Albanii, czę
ścią zaś trap iły  swojemi działami artyleryę C zar-  
nogórców w Zabliaku. Przekonawszy się o niepodo
bieństwie ich zdobycia i niećhcąc tracić czasu i do
godnej sposobności przebyli w nocy z d. 11 na 12  
b. m. rzekę na łodziach tak poniżej mostu, jako też 
przepłynęli północną kończynę jeziora skadarskiego. 
Mając tylko 2 0 0 0  ludzi, uderzyli na obóz paszy ska
darskiego liczący 4 0 0 0  p i  większej części nieregu
larnych wojsk i stoczyli kilka patyczek ze zmiencem 
szczęściem, początkowo jednak niepomyślnych dla 
siebie. W pierwszej i najważniejszej bitwie mieli 
Czarnogórcy ponieść straty 10  zabitych i 5 0  rannych 
a podług drugich 2 0 0 . Hównież i po innych pun
ktach równiny walczono bez wielkiego skutku i już 
słabieli Czarnogórcy na duchu, gdy książę Da
niel postanowił rozpuścić większą część swoich do 
domu, a w Zabliaku trzymać tylko garstkę wyboro
wego żo łn ierza , którego by w potrzebie zaw sze mógł 
wzmocnić.

„Na tem ograniczają się fakta z wiarogodnych źró
deł. Tak więc w połowie grudnia sprawa Czsrno- 
górców bynajmniej nie s ta ła  t i k  korzystnie, jak  to 
po wielu dziennikach opisywano, a nadto nie należy 
pomijać tej okoliczności, że Czarnogórcy lubo pod 
wszelkim względem prawdziwe dzieci natury7, nie za
niedbują przez rozsiewanie przyjaznych wieści obu
d z ić  wiarę w zwycięskie swoje postępy. Na popar
cie dodać jeszcze trzeba ,  że .silna w samej Czarno
górze partya stanowczo przeciwną była wyprawie 
w równinę, lękając się z tego powodu wielkich strat 
na przyszłość. S*m książę wraz ze stryjem swoim 
PJetrowiczem powrócił do Czetinii.
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„Aby usprawiedliwić napad na Z sb lia k ,  Czarno
górcy g ło szą  ,  ze książę otrzymał pewne doniesie
nie, jakoby Porta poslanow/ła w ypraw ę na zdobycie  
ich kraju pod Omerem paszą; również obawę ich 
wznieciło  to, że  pasza skadarski przed zajęciem je
szcze  Piperi z b l iży ł  się ku granicy tego powiatu 
z wojskiem. Dowiadujemy s /ę ,  że  obawy Czarno- 
górców nie b y ły  płonne; wydano bowiem podobno 
z Konstantynopola do wezyrów Bośnii, Hercegowiny  
i A i b i n i i tymczasowe zawiadomienia o zamierzonej 
przeciw Czarnogórze w yp raw ie , a dalsze dyspozy-  
cye miały być później wydane, l tozkaz ten przy
s z e d ł  do Skadaru 9  grudnia, zatem wcześniej już 
v  ydany został, niż się tam dowiedziano o zdobyciu  
Zabliaku. Natomiast postanowienie to rządu spow o
dowanym być mogło w  skutku wyrżnięcia 2 0 0  ar- 
naniów, pod wodzą Juleka idących do Jaska. Tak 
więc Czarnogórcy sami by w y w o ła l i  burzę krajowi 
ich grożącą.

„Najnowsza przez Tryest nadeszła  wiadomość g ło 
si w p raw d zie ,  że Czarnogórcy odnieśli zw ycięstw o  
pod Podgorycą, i przymusili Turków do zawarcia  
z-iwieszenia broni, na mocy którego Sułtan ma po
przednio w przedmiocie ich pretensyj orzec. Nie po
dając. w wątpliwość tej wiadomości, widzimy potrze
bę czekania na jej potwierdzefiie, puczem dopiero 
stan spraw y tej da się należycie ocenić. Tyle przy
najmniej zdaje się być pewnem, że wypraw a Omera 
paszy przygotowana przeciw Czarnogórze, jak to 
już z wyraźnych s łó w  półurzędowego J o u r n a l  de  
C on stan tin op le  w yp ływ  a, niezawodnie przedsięwzię
tą będzie w każdym razie, a to o losie Czarnogóry 
jak na teraz rozstrzygnie, gdy tymczasem ów w y 
muszony na paszy skadarskim rozejm nie może nic 
w  tej mierze stanowić.“

Kronika miejscowa i zagraniczna,
-— Czytam y w Gazecie gubernii K ow ieńsk ie j: Budowa m ia

sta  Kow na w nowćm położen iu , w edług planu zatw ierdzonego 
przez C esarza , żywo naprzód  p o stępu je , i ju ż  dziś przekonać 
się m ożna o skuteczności dobroczynnych środków  i pieczołowi
tości rządu. W  ciągu la t dziesięciu, tj. od utw orzenia gubernii 
K ow ieńsk ie j, stolica jć j  pow iększyła się o 2 00  blisko budyn
ków kam iennych, pięknie i dobrze zbudowanych, nie licząc w to 
domów drew nianych, k tó re  w niczem  nie ustępu ją  wykwintnym  
willom jak ieg o  stołecznego m iasta. Ludność więcej niż podwoiła 
się. W  1 8 4 3 , ludność Kow na i przedm ieścia W iliam pol wyno
siła  zaledw ie 7 do 8 0 0 0  dusz; w r. 1 8 5 2  zaś ludność K o
w na liczy 15 do 1 6 ,0 0 0  dusz. W ybrane na  nowe m insto m iej

sce leży w do lin ie , przytykającej do starego K ow na od strony 
bram y W ile ń sk ie j; p rzed  la ty  dziesięciu widziano tam  tylko 
pole nieupraw ione i l a s ; dziś czynnością i kap ita łam i m ieszkań
ców Kofana, ku  zdziw ieniu każdego k to  znał kiedyś to  m iej
sce, w tak  k ró tk im  czasie wzniesionćm zostało m iasto zupeł
nie nowe.

  2  P e tersb u rg a  3 grudnia. G im nazyum  w T u le  doniosło,
i e  w tym  roku tak  ja k  dawniej będą  m ieć m iejsce kursa  pu 
bliczne m echaniki i chem ii, stósownćj do przem ysłu rękodziel
niczego. K ursa  te  o tw arte są dla w szystkich bez różnicy darmo 
i  bez żadnych warunków. (G- W .)

  Pam iętny  kościoł na wzgórzu K ahlenberg  pod W iedniem
zwanćm inaczćj g ó rą  Ś. Józefa , leżał od daw na w ruinie. O by
w atel w iedeński p. F inste rle  odbudował go w tym  roku  i o trzy
m ał od O jca Ś. zło ty  m edal „bene  m eren ti '4 w upom inku, wraz 
z pism em  nuncyusza papieskiego w W iedn iu  V iale P re la , a  od 
tego  ostatniego kosztowny kielich z napisem  łacińskim  w około 
rzniętym , tćj t re ś c i:  „ N a  pam iątkę szczęśliwego dnia 12  w rze
śnia 1 6 8 3 ,  w k tórym  J a n  Sobieski, k ró l polski, w kościele 
K am edułów  na K ah lenbergu  zburzonym  przez dziką wściekłość 
T u rk ó w , w ystaw ił o łta rz , u  stóp k tórego przy  M szy Ś. przyj
m ował N . Sakram en t, a  potćm  na czele walecznych zastępów 
swoich rozegnał nieprzyjaciela i zniszczył go i przez to  nietylko 
W iedeń  w ysw obodził, a le  całćj strwożonćj E uropie opiekę i 
bezpieczeństw o d a ł;  —  M ichał V iale  P re la , papieski N uncyusz 
przy  dworze C esarza F ranciszka-Józefa , ofiarował ten  kielich do 
św iątyni P a ń sk ić j, prześladow aniem  czasu zn iszczonej, a  przez 
obyw atela w iedeńskiego Ja n a  F in s te rla  najozdobniej odnowionćj, 
i  oddał go w dniu 8 g rudn ia  1 8 5 2  r. jak o  w św ięto N iepo
kalanego Poczęcia N . P . M aryi. “

  N ajnowsze doniesienia z A u stra lii o niesłychanych no
wych odkryciach kopalń, spraw iły na  g iełdzie  w iększy ruch niż 
zm iana m iniśteryum . .A kcye tow arzystw a rolniczego australsk iego 
w c ią g u  24  godzin skoczyły z 90  t a  2 0 5 ,  co do tąd  n iesły- 
chanćm  było w dziejach g iełd . Tow arzystw o to  istn iejące od 
la t 2 8 m iu , zam ierza teraz  s ta tu t swój zreformować i m arzy o 
bogactw ach, jak ich  kom pania indyjska nie posiada nawet. W  g run
tach  rozległych, będących jeg o  w łasnością, są najpiękniejsze na

świecie kopalnie z ło ta  i kopalnie węgla w ystarczające do tąd  na 
po trzeby  A ustralii.

—  D nia  2 6 grudnia  um arł w W iedniu  tkn ię ty  apopleksyą 
przy grze  w k a rty  bankier baron A rnstein.

—  W  Lugano zm arł F ilip  de M eester van H oy o e l, były 
jen e ra ł rzp ltćj w łoskićj, a  potćm  królestw a w łoskiego w w ieku 
la t  8 7.

—  „ W ó ł księcia A lb e rta 11, w spaniały zwierz w D evon , u- 
wieńczony na wystawie byd ła  w Sm ithfield-C lub, p ad ł pod no
żem rzeźnika w W in d so r, a  dwa olbrzym ie pośladki i polę
dwice poszły pocztą do B ruxelli j B erlina, gdzie w dzień N o- 
w ego-R oku na sto łach  królew skich o tćj samćj godzinie co i 
w W indsorze spożyte być miały. Punch  użył tego  przedm iotu 
do bardzo poważnego politycznego arty k u łu  i kwestyę pieczeni 
wołowćj trak tu je  ze stanowiska europejskiego. P ieczeń  ta  ma 
być symbolem nowego przym ierza , w k tórćm  sam oistność k a 
żdego z państw  w łaściw ą zaprawą reprezentow aną być ma.

P rz y je c h a l i  do  K ra k o w a  "d do a 29go do dnia 30go grudnia: 
W incenty Ozajstuwicz z Niecioża. W ład y sław  H rjssig  z O derber- 
ga. Konstanty Ju rs k i, Jan  Antoni M estcr z W arszaw y . Ignacy 
S taw arsk i z N iw ego-Sąeza. Amalia W olska z synem ze Lwowa. 
F ranciszka Szym anow ska z W rzępja. Antoni Lewicki z L y sa -  
ko» a.

W y je c h a li :  Emilia Chyżew ska do Lwowa. T ytus Bobrowski 
do Pilzna.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
W ie d e ń . K ursa  telegraficzne  *  data 3 0 grudnia . Metaliki 5-oroc. 

55. — Metaliki 4 */,-  proc. 849/ ,6. — Metaliki 4 - proc. 7 4 % .— 
4-proo. z 1850 r. 92 — 8 % -proc. 48. — 1-proe. 19%.
z riągn. z 1830 r. 259, 303% • — Augsburg 110. — Londyn
10 kr. 43—46. Paryż 129% . — Akcye Bankowe 1345. — Akcye 
kolei żel, póła. Ferdyn. 2 * 0 .— Pożyczka * r. 1851 lit. A 9 7 % s. 
B. 116% . — Ost-D nan Dampfsch. 726.

Kurs krakowski 31 grudnia. Banknoty 93% . — P rask i kurant 
102. — Im oaryały  ros. 34 £»’ . 10. — Ruble srobr. 100 . — 
Dukaty 19 złp. gr. 15 — L isty  Król. Pois. z kup. dają 102 — , 
żądają. — L isty  zast. galio. n kupon, dają 92 — żądają  92'%. 
Cwanoygery sta re  103% , nowo 104.

Kurs lw ow sk i z dnia 26 grudnia. Dukat holend. 5 z łr .  12 kr. — 
Dukat ces. 5 z łr . 17 kr. — Półim peryał roa. 9 ®łr. 16 k r. — 
Rube! roe. 1 O t.  48 k r. — T alar pruski 1 z łr .  39 kr. — Polski 
kurant i pięciozłotówka 1 z łr . 20 k r.— Kurs listów zast. w gal. 
etan. Instytucie kredytow ym : Kupiono prócz kuponów 100  po — 
z łr . — kr. w m. k. 6  Sprzedano 100  pa — z łr .  — kr. — Da
wano za 100 z łr .  — kr. — — Zadano z łr . — kr. —.

Klirs w iedeński z daia 29 grudnia! — Metaliki 94% . — Nowa 
pożyczka. 8 4 % .— Akcye Banka wied. 1 3 5 0 .— Akcye kolei żel. 
szl. 2 4 3 .— Agio od nłotn 16% . od prebra 10% .

Kurs w rocław ski s d. 29 grudnia. Banknoty aastrynck. 91%  ż. 
Banknoty polskie 98 d — L isty  zastaw ne polskie dawne i 
nowe 98% , ż. — L isty  zastowno ponnań. 4%  105% ż . , dto 
3 j%  98 '/, ż. — Kolej K rak .-górno-szląs. 94 ż.

w % io 7 .%AJk
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[N. 10,373 — 1 7 .9 5 6 ] Zur j rovisorisuhen B csetm ng der bei dem 
M igi stra tę  in A lt-Sandeo erledigtcn St*llc eiues S tadtkassicrs w o- 
mit der Gehalt von drcihundertffiifzig Gulden CMzc und cines S tad t-  
ka*sa Kontrolera, womit der Gchalt von ?,weihuoclori funf/Cig Gulden 
CMze wie auch die Vcrj.fl ohtung verbunden is t ,  eme dem Gehalte 
gletohkormnende Kaution za e rleg en , und bei dem M tg ^ tra te  im 
Kanzleidicnste Ausłiu fe zu lei&ten, wird hiermit der Konkurs au s-
ge*chriebcn.

Die Bcwurbcr haben bis Endo Janner 1833 ihre gehórig bclegtcn 
Gesuche bei dem begagten M ogintrate, urd zw ar, wenn sie schon 
angestelit sind , mittei>t ihren vorges tzten Bel.órdc, und wenn sie 
nicht in ofFentliuhen Diensten stehen , m ittelst des Krei^amtes in 
deasen Bez rke sic wohnen, einzureichen und sich (iber Folgendcs 
au87.uwei.-eii :

a )  fiber Alter, G ehurtsort, Stand und Religion ;
b ) fiber das B fahigu »g-dekret zutn S tad tkassie r, dann die etwa 

zurfiokgelegten Studien, wobei bemerkt w ird , dass Jene den 
V o r/uę  erhalten , welche die Kom ptabilitatswissenschaft ge - 
h o rt, und die Pififurg aus selber gut bestanden haben;

o) fiber die Kenntnms der deut^chcn und polnisuhen Sprache;
d) fiber das untadelhafce m oralisihe B etragen, die Fahigkeiten, 

Verwendun^ und die bisherigc D ienstleistung, und zw ar so, 
dass darin keinc Pcriode fibersprungen w eide; endlich

e ) haben selbe an/ugcber», ob und in Welchem Grade sie mit den 
fibrigen Beamtcn des A lt-Sandecer M agistrate verw andt oder

vcrschw agert sind.
Von der k. k. G ubernial-C om m ission.

K rakau am 8 ten Dezembcr 1852. Q 6 1 9-2 -3 )

N. 261 OL C. K. TRYBUNAŁ " (1613)
W ielk iego  K s ię s tw a  K rakow sk iego .

W  myśl a rt. 12 u ,t. hypotecznęj z r. 1844 po w ysłuchaniu wnio
sku c. k. P rokura to ra , wzywa w szystkich mogących micó prawo 
do spadku po śp. Maryi z Kruinpholtzów Derychowej pozostałego, 
sk ładającego się : lriio z połoKy domu poó L. 550 w gm. V. — 
2do z połowy krrm u pod L . 411 w gm. IV ., aby w zakresie
czasu trzech miesięcy do o. k. Trybunału zgłosili, po upływie bo
wiem rzeczonego term inu, spadek w mowie będący, zgłaszającym  
s ie :  Józefowi i W oIfga "gowi Derychom synoin i Ludwice z Do-
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T chów  Baumanowój, oraz Maryi z Deryohów C^yzewekiój. córkom 
w assvstenoyi mężów sw ych d z ia ła jący m , przyznanym  b ę d z ie  
w właśoiw yoh ozęściach. — Kraków 20 kwietnia 1852 r.

Sędzia prczydujący, J .  K o fyc ińsk i.
Z. S ekretarz  W . P ł o n c z y ń s k i .

N. 1204. 'CES. KRÓL. TRYBUNAŁ (4624 )
W ieikiego K s i ę s tw a  K rakoioskiego.

N% zasadzie art. 1 4  Ust. hyp. z r. 1844 wzywa w szystkich p ra 
wo do spadku po Annie lmo ś ’ubu Ś lu sa rsk ie j, 2do N igłow skieJ 
mieć m ogących, z połowy 15tu zagonów gruntu w polu S łotw iny 
zwanem, *.P° 56ciu zagonów gruntu rzteroskibow ych we wsi 
Radwanowicach ftr. 74 { 73  kadastru  oznaczonym , sk ładającego  
sie , aby z prawami swemi do c. k. T rybunału  w zakresie miesięcy 
trzech zgłosili fciftj w P^eoiwnym  bowiem razie spadek^rzecz>ny 
zgłaszającym  sie spadkobiercom tejże, a raczej ich praw nabywcy 
M chałow i B jranow i przyznany zostanie.

Kraków dnia 20go kwietnia 1^52 roku.
Sędzia rrezydu jący  J .  K opyctński. 

(•3) Sekre*arz W . P<łonc*,ynski.

N. 7380. CESARSKO KRÓL. TRYBUNAŁ (1664) 
W ielkiego K s ię s tw a  K rakow sk iego .

W  myśl art. 12 ust. hyp. z 00  1844 po w ysłuchania wniosku 
c. k .  Prokura to ra , wzywa w szynkich m ających prawo do sp»dku 
po Janio Orzybozyku pozostałego, sk ł.d a jąceg o  się z gruntów na 
C zaraej-W si w gm. IX. miejskiej położonych, m;anowicio:

1 ) z 4 '/ ,  zagonów pod L. 277 kom. hyp.
46 Kat .

zagonów pod L. 273 kom. hyp.2 ) z 9

3 )  z klinów 21 pod L. .
kat. wojt. 4.

4 ) z klinów 14 % pod L. 275 kom hyp.

kat. wojt. I.
. 274 kom. hyp.

7 wojt.
5 )  z z.tgonów 18 pod P^J27G kom. hyp.

P  12 wojt.
ażeby się z prawam i swemi w przeciągu miesięcy trzech do c. k. 
T rybunału  zg ło s ili, po upływ ie bowiem tsk  zakreślonego czasu 
spadek rzeczony wjednój trzeciej ozęśoi Janowi Grzybczykowi, wnu
kowi zm arłego, jako s p a d k o b i e r c y  i nabywcy praw sióstr swoich 
Salomei z Grzybczyków Mentowej, K atarzyny z Grzybczyków 
Szóstkowój i Agaty z Grzybczyków S typułkow ej, przyznanym  
będzie. — Kraków dnia 26 listopsda 1852 r.
/ - .o - .  Sędzia prezydujący, B rz e z iń s k i.

Ź . Sekr. W . P łonczyński.

N. 343. (1 6 6 8 )C. K. SĄD POKOJU.
O kręgu III. M ogilskiego.

Stosownie do a r t 52 ust. o w łość, samowola, i na zasad/.ie a rt.
12. ust. hyp. z r. 1844 wzywa 
niegdy Janie Kubatym, w łość, k ws»i| 
a posiadłości w łościańskiej i gruatóf 
aby r prawami swemi do spadku tcg| 
zgłosili s ię , po upływ ie bowiem 
Andrzejowi i K atarzynie lmo Kub! 
sukcessnrom w połowie przyznanym

Kraków dnia 21go grudnia 1852 r.
C1' 3)  P- S lizo ięsk i. —  W . Korczyn-ki, Z. P.

ich prawo do spadku po 
chowie, sk ładającego  się 

poz. 8  Tabel, zapisanych, 
przeciągu miesiery trzech 

tego pomicniony spadek 
2do Szeleźniakom jako 

stanie.

Inseraty.
Pomnożoca ilość koni w ieB chow yrh, jak  najlepiej ujeż

dżonych w mojej reitsznli, poffajemi sposobność Szanowny ch 
Amatorów a w  aW mj BZ B I  u a  z .  a  uwiadcm ić. że
nio ty lko je- 1 4 1  U ie,ńe  pOMpO-
lite, lecz i woltyżowanic i fechtowanie z koni udzielać sie będz e.

Bnznański.

U w łaściciela ogrodu n/^gdyś K rem era, znajdnle się 
na sprzrdaż | i i t | i i e r  d  i  N z l y r l i o n n n i a ,  l i t u -  

g r a f u w n n l a  i  r y z o n n i i i a  k d a tn . .  n n w i-k e in  ( J  rus 
s ta rk es) 21 ■/, na 2 8 '/, cali w iedtńrkfHi objętości m ający: arkusz 
jeden po kr. 6  m k ., a zaś więcej jak  bO egzcmplarzy z r -b a 
tem 10° . .  (1 6 8 0 )

^Tłumaczenia, pisma i
ł b f l  U |B  w  m - we w stystk ich  ję z łs a c h  Cesai 

1 * “ ” ^  i wszelkie irte ressa  ajenotjn 
wykon} wa J .  K o s e n f e l d  ajent. Stradom  N. l .______________________  (1 6 6 1 -2 -3 J

W e wtorek 4 stycznia 1853 r . ,  na pierw szy 
numer abonam entu, przedstawiona bedzie naj

nowsza komedya pp. Scribe i Legouve. tłum aczenia p. K. S.
Teatr.

medy • ‘ ~  TT "  - « i »  VAV«>1»

W B Ę Z I i i j U E 44
czyli• n j  11

Powieści Królowej Nawarry.
(Komedya ta we Lwowie o trzym ała  nagrodę. — Nowe świetne 

ubiory dla dam są robione przez kostem ierke tea tra lna  pania Jo a -  
ohimi-k)   ... * r 7

W  S o b o t ę  dnia 1 stycznia 1853 r. komed. w 2ch akt. :

Małżeństwo z rozkazu Napoleona
i krotnllla w Inym akoie:

99

W  N l e d z . i e  ę  dzieło sccniozne w 7miu oddziałach:

ROBERT DJABEŁ.44
Ostatnio Wiadomości.

Jego Excellencya Namiestnik ^genor lir. G o- 
łuchowski, spodziewany j e s t  w mieście naszem 
dzisiaj.

Odebraliśmy wczoraj wieCzór korespondency^ 
z Aleksandryi 19go b- “ • Z powodu jej rozcią
głości , zmuszeni jesteSłRy odłożyć ĵ . do przy
szłego roku.

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY: k o n s t a n t y  b o b o l k w s k i W DRUKARNI CKA3U ANTONI GSAPLiŃSKI lA R A ^D G A .



Czwartek
M S Z

M  l is m
*vwK5

e n
W y c h o d z i  w  H m W o w I *

codziennie, wyjąwszy Niedziele i lw ięta.

4  : ® a  «• 1

W krakowik miesięczna 6 zip- — kw anrioa  15 zip.

W KR jo  kwartalna razem * przesyłką pocztową 5 E?r.

P j r z a t S j i S a i t a  
przyjmuje się w Księgarni J ó z e f a  C zecha pr ;) Gi - 

Rynka N r 4S»*-

Pieniądza prze yłajr, cJę fra n cs  pocztą w p r o s t  do biówa 
rx p rd y cy x  CZAS j  wyraziwszy na kopercie: „ p r e a D E s -  
r a c y j c e  p i e n i ą d z e . ' *

P r z y j m u j ą  M i ę
og ło szen ia , rozpraw y  odezwy wszelkiego rodzaju.

EONiF^HrniA literackie, księgarskie, handlowe, przemysłowe 
rolnica o- p,

trwZAUOKttSNiA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp.
Kf e  o p S ż S ą

•4 w ie/tza ystytowego zt. jednorazowe umieszczenie po h gr. 
następne po P gev«i? —  z dopłatą i 0 kraj cat o w za każdą 
pjbLCiacyą na stępa! rządowy.

L i s t y
\: "^r.k-'3~r.t nieprzyjmują s i ę , wyjąwszy od stałych lub 

znanych korespondentów.
Numer pojedyńczy kosztuje 1 0 groszy.

*83- 3C.WV *

O głaszając przedpłatę na trzeci kwartał b. r. 
upraszamy jak najusilniej szanownych pp. A bo
nentów, o w c z e s n e  zgłaszanie się, abyśmy 
nakład dziennika do liczby przedpłacicieli za
wczasu zastosować mogli.

OGŁOSZENIE PR
na Kwartał l l lc i ,  to jest
Sierpień i Wrzesic
nentów zamiejscowych z prz
5 in. k.

T)la miejscowych z ł r .

i i  © i s d r i E

<u Spraw y szw a jca rsk ie  zajmj 
chwili i co raz  silniej pow szec  
m ysłów  w rozm aitych kanton 
kalnej do w yw rócen ia  o b ecn eg  
w adzen ia  nowych duchow i i z 
g o  paktu fe d e ra ln e g o ,  ale na 
cyi całk iem przec iw nych  insty 
w e w n ę t r z n e m , a m oże n aw et 1 

wam d aw nie j ,  źe  gab inety  eun  
s tyą  pod dyplomatyczny rozbi 
przy  podpisie  p ro tokó łu  tycząc 
ch a te l ,  ja k  i w pojedynczych 
ortu  n ie la iły  myśli i zamiaru 
chw il i ,  z o tw artą  i energ iczn  
w n iek tórych  dziennikach zrobj 
ta n ie ,  o ile gab inety  zagrani 
się w in teresa  w olnego  i niep 
Szw ajcarya. Czytaliście w inil 
podobnego  p ra w a ,  ale naw et o 
s tąp ien ie  ze s trony  gabinetów  
t a ó w  g w aran tu jących  niepodll

Odciski liści z pokładu
o g ł o s z o n e

v \a tu r ic isse» sch a ftlich e  Abhan.

Nieco dalej jak  mila od Wi 
nia siarki sw o szo w sk a ,  wytw 
raz  więcej tego pod wielotr 
ciała. Kiedy nie  m as / ,  nik  
W ie l ic z c e ,  o Sw oszow icach  
mili tylko leżą  od Krakowa, 
cie  tamże znajdującej się rud 
daw no 10 ,0 00  cen tna ró w  siar 
dukeya iej przenosi 1 5 ,00 0  ce 
sz ło  4 0 0 ,0 0 0  z ł p . ; l icząc cen
Jeżel i  rzucimy okiem na z a k ł a ________________
się  w samym Krakowie i j e g o  o K oncacn ,  w yznać  należy, 
i e  p rodukujących  na tak m alej p rzes trzen i nie  w iele  zbli
ża się do sw o szo w sk ieg o ,  a rzadkie  w yrów nyw ają  albo 
p rzew yższa ją  tenże. Pod w zg lędem  go spodars tw a  na ro 
dow ego  zas łu g u je  ta kopalnia jak najm ocniej na uw agę; 
ale zastanów m y się nad stosunkami p rzyrodzonem i p o k ła 
du siarki sw o sz o w sk ie g o , i nad je g o  sposobem  powstania.

Pók ład  siarki s w o sz o w sk i , podobnie jak  pok ład  soli 
kuchenne j w W ie l iczce  j e s t  osadem morskim albo o sadzo 
nym w zatoce  p ły tk ie j ;  w ostatnim znajdują się miejsca
mi nadzw ycza jn ie  liczne skorupy  morskich m ięczaków  
czyli ś l im aków , ^n iek iedy  tak  d ro b n y ch ,  źe je  tylko za 
pomocą szk ła  p ow iększa jącego  d o s t rzegać  m o żna ,  a co 
jaw nie  d o w od z i ,  że m us ia ły  żyć i rodz ić  się na miejscu; 
w Sw oszowicach przec iw nie  bardzo  rzadkiem i są sk o ru 
py ślimaków (P e c łen  L itu),  natom ias t obfite są liście d rzew  
należących  do g a tunków  zu p e łn ie  odmiennych od te ra ź 
n ie jszy ch ,  a naw et odmiennych od wielickich. Dziwna to 
r z e c z ,  źe  chociaż W ieliczka i Sw oszow ice  tak nadzw y
czajnie są b lisk ie ,  wielka różnica  zachodzi w ich florze 
p rzedpo top0wtsj. Okoliczność ta d o w o d z i ,  ja k  n iedok ła 
dną je s t  j e s zcz e  znajom ość nasza roś lin  ży jących w cz a -

raźnem  obaleniem zasady nieinterwencyi. Zbicie tego  b ł ę 
du j e s t  rzeczą  tern po trzeb n ie jszą ,  iż lakowy m ia ł i nia 
za sobą  nietylko g ło s  d z ie n n ik ó w , ale i pow agę  ludzi, 
k tórzy  byli lub są je sz cze  tu i owdzie u s te ru  rządu . Pan 
T h ie rs  u trzym y w ał w 1847  r. publicznie na t ryb un ie ,  że 
gab inety  europe jsk ie  nie  zagw aran tow an y  bynajmniej pak tu  
fede ra lnego  Szw ajcaryi i w yw odzi ł  następnie stąd kon 

źe  niemają żadnego  l 
m paktem dzieje. Pan <] 
w z a g ra n i c z n y c h , bronf 
ncie angielskim toczy ła  
ia dyskusya z tą różnicą 
e r  chyli ł się ku pierw 
giego tw ierdzenia .  Bezi 
e kw estya  j e s t  w ażn a ,  pj 

ją  z tej strony.
krokiem po wojnach nj 

Szw ajcaryą  do zreorgani |  
dniu 6 kwietnia 1814 

jdrugim, n iezw ło c zn e ,  gd 
w ejśc ie  tej rady w ukłi 
a ry i  z posłami rosy jsk ie  
czonymi na ten cci wyłl 
cyach danych tym posłt 

nem ośw iadczyć  R adzie ,  
anow iły  d o łożyć  wszystl 
w a n ia  konstytucyi i niep 
ilka potem 18 czerw ca  Rai 
o słów  kom unikacyą arlyl 
;g<> w  P a r y Z u ,  p o d ł u g  k 
do uznania i zagw arnn lo t

letni dworami, organizad 
miała sobie w yrobić  po 

odstawach przy ję tych  z 
luspices des d ites  miissatj 
r r e te e s  avec  e lles .“)  
am unikacyi,  k tórą  z rob i ł  
rosyjski pan Capo d’Istri 
ytueyą, rozpo czę ły  się nat 
tyjętym zosta ł  większości

otnych. Zebranie t̂  pozlj 
w  tw ardych  pokładach 
1 chęci i s tarań  jak iego  ę 
usi się sk ła d a ć ,  aby ucą 
rzyrodę  tych zbyt częstę
tzątków p ie rw otnego  świ 
jc g ó rn iczy ch ,  by c z ł0W| 
ę w rozp ru te  łon o  ziemi- 
ny zaw arte  w marglach 
e ro zp ozn aw ał  p- Unge 
nu świat uczony, który of
’sdorfii , Brogniar, My,
r s te in i i ,  U n g . , Qltercu>
, U n g . , Q. grannidentatĄ  
B ron . ,  U lm us p « n 'if()/p ( 
n a , Ung., E la jo ides F ot 

u m , Ung., A pocinophinĄ  
b ra ch isep u la , Al. Br. ? 
p o ly tn o rp /tu s , Al- B r. ,  y

lin ie a , Ung., Rhus H e r th l__________
ra s ta ia ć a  V n g . , Pr. Z e is z n e r n , Ung' —  Największą częsc  
w ymienionych ga tunków  liść* poznali ju ż  dawniej paleon
to logow ie  w różnych  okolicach E uropy ,  i te w łaśn ie  do
w o d z ą ,  że  pokład  siarki swoszowski należy do średn iego  
ogniwa formacyi t r z e c io rzęd o w e j , k tórą  wielki geo log  
angielski L y e ll ,  myoceniczną nazywa. W ielka część  zna j
duje  się w pokładach  węgla b ru na tn ego  w Parsch lug  
w S ty r y i , w W e tte rau  i w O eningen w S zw ajca ry i ,  n ie 
k tó re  w pokładz ie  s ia tk i R^dtboju w Uliryi, lub w S t r a -  
della przy Paw ii. D&ie rośliny bardzo  pospolite w pok ła 
dach trzec io rzęd ow y ch  w całej E uropie  s ą :  C arp in u s m a -  
cro p lera  i C eanolhus po lyi,lorPhus. P. U n ger  sk łania  się 
do uważania  pokładu  siarki sw oszow sk iego  za je szc ze  
m łodszy  aniżeli ś redn ie  og ,llw<> t r z e c io rzęd o w e ,  jako  n a 
leżące  do osadu podapenińskitn z w a n e g o ,  a to dla liści 
z aw ar tych  z gatunku  Laurus iritegerrirna. Po pierw, zy 
r a z  w Sw oszow icach  poznane zos ta ły  kilka skam ien ia łych  
ro ś l in ,  jako  to :  Q uercus y ran d id e n ta ta , L au ru s S w o s z o -  
w iz ia n a , E la jo id e s  F o n ta n esia , A pocin oph ilu m  la n c e t-  
la iu m , P runus p a ra s id ia ca  t Pr. Z e is z n e r i i , k tórych wi
zerunki dok ładn ie  wykonane w litografii b a rw is te j ,  zd o 
bią ro zp raw ę  pana Ui gera .  1‘ łych  roślin  zaw artych  w po -

W  miesiąc później k on g re s  w iedeńsk i o tw o rz y ł  sw e  
prace. S zw ajcarya  miała w n :m osobny komitet i w tym 
kom itecie  trzech  re p rezen tan tó w . Ze s t rony  Francyi z a 
s iad a ł  w nim pan baron  de Dalberg. Komitet ten sk o ń 
cz y ł  sw e  czynnośc i w  styczniu  1815 r . ,  i z ło ż y ł  na dniu 
16 tego  miesiąca r a p o r t ,  w którym  czytamy co n a s t ę p u je : 

^ a ń s t w a s p r z y i n i e r z o n e  z ob ow iąza ły  się uznać i u s t a -  
Ł a c y f ik a c y i  o g ó ln e j ,  n eu tra ln o ść  w iec zn a  
£ v r ó c ić  j e j  k ra je  podczas  wojny o dpad łe ,  
J a w e t  p rzez  no w e  zaokrąg len ia  szczegó ln ie  
S t r a t e g i c z n y m ;  lecz zobo w iąza ły  się z a r a -  
B  w a ru n k i z a  św ię te  o ty le  ty lk o , o ile  

■ o d w e t  za p rzyznan e  p rzez  nie korzyści 
[ t a k  p rzez  sw e  ins ty tucye  kan to na ln e ,  jak  
[trę sw ojego  sys lem atu  fede racy jnego ,  g w a -  
] z n ą ,  że  ja k o  nowa konfederacya  potrafi 

B f n o ś ć  w e w n ę t r z n ą ,  i p rzez  to sam o z a -

Iość  sw o jego  te r ry to ry u m .“ 
jak  widzicie  lak w yraźnych  i formalnych 
, Szw ajcarya  uchyliła  się w ro k u  184 8  

roiści z w ytknię te j  p rzez  nią d rog i ,  i dąży 
g ló e j s z e g o  je szcze  z nią rozs tan ia  się. Czy

9a trzyła  na te  zboczenia  spokojn ie  aż d o -  
wą spokojność  i dalej, to inne  zapytanie. 
R e  pow yższe  fakta dają je j  n iezaprzeczone  

■ p i e n i a  w  tej m ie rz e  tak jak to za p o trz e -  
“B c z n e  uzna. P raw o to j e s t  tem je s z c z e  
_w [:niejsze, i e  deklnracya  tycząca się pak tu
* biona i podpisana w W iedn iu  2 0  m arca  
K n in i s l r ó w  sk łada jących  tak nazw any  K o -  
■ m i l e  de  hu it) ,  p rzy ję tą  i p o tw ie rdzo ną  z o -  
■ " *  maja w imieniu R ady konfederacy jne j 

e  p rezesa  i burm istrza  kantonu  Zurich, 
tąpi, bądźcie  pewni, źe  gab inety  kw es ty ą  
ajiniiją i źe  obaw a w ażnych  komplikacyi 

St się wzmaga.
Ibył tu z depeszam i z Paryża  urzędnik  m i-  
[ d e  Villeneuve.

W ie d e ń  29  czerw ca. 
■  k -Sehónhausen , w ró c ił z Pesztu . W iad o-

l^skim dają się w yprow adzić  c iekaw e w n io -  
| i t e rw o tn y ch  czasów  panującym przy S w o -  

tn sam em w okolicach Krakowa w czas ie  
J a r k i .  Rośliny te razem  w zię te  św iadczą ,  
■ u p e ł n i e  odmienny od te g o , k tó ry  cechu ie  
I f a m ie n n e g o  pod J a w o r z n e m , N ie d z ie b sk a -  

— wt e dy  skw arny  promień s ło ńca  p rz y -  
[refom. Po wielu tysiącach la t ,  po n ie -  
Inianach pow ierzchni z ie m i , nastąpiły p ó ź -  

rachub ie  czasu  geo lo gó w  n azw ane  t r z e -  
ch łod z i ła  się znaczn ie  pow ierzchnia  z i e -  
hodzifo  c iep ło  z w n ę trza  onej licznemi 
re  w ydały  skw arny ,  a co szczegó ln ie jsza  

— lat na całe j p rzes trzen i  ziemi od b ie g u -  
Podczas osadzania  się soli k uchenne j ,  

| i  w okolicach W ieliczki i w S w o sz o w i-  
l i ę  stan rzeczy  na ziem i, pan o w a ł  tam u -  
I n a l ,  n ieco  cieplejszy od naszego  te ra ź n ie j -  

s ły  dziko roś liny  z familii lau row ych ,  a p o -  
— [ - ^ n a c e ó w :  roś lin  w łaśc iw y ch  u m ia rk o w an e -  

mu k lim atow i,  p raw ie  odpow iedniem u włoskiemu.
Dla po łożen ia  jeog ra f iezn ego  z a s łu g u je  pokład  siarki 

sw oszow ski na szczegó ln ie jszą  u w a g ę :  znajduje  się b o 
wiem pomiędzy osadem  soli tej pomiędzy kopalnią  soli 
wielicką a Sy dz iną ,  w ioską na leżącą  kiedyś do s ta ro ży 
tnego  opactw a T yn ieck ieg o ,  gdzie  w 14  i 15 w ieku B e
nedyktyn i sól warzyli ze ź ró d e ł  s łon ych  tam że try szczą -  
cy c h ,  jeszcze  i te raz  podczas posuch o ko ło  sadzawki znaj
dującej się na miejscu daw nego  s z y b u ,  wykwita sól na 
glinach. Aż do na jnow szych  czasów  nie było  w iadomem, 
w jakim  s tosunku zosta je  pokład  siarki sw oszow ski do 
soli kuchennej obszern ie  rozpos ta r te j  na c a ł e m  p od nożu  
karp ack iem ; z jaw iły  się liczne hypotezy: jc t  ni u t r z y m y 
w ali ,  że leży pod so lą ,  a drudzy  i e  siarka só l zas tępu je ;  
te raz  niema wątpliwości o s to su n k u , w jad im  zosta ją  dwa 
te pokłady. Gdy kopalnia swoszowska p rzez  w ybu do w an ie  
p rzed  kilkoma laty nowej huty ro z p rz e s t r z e n i ła  się zna 
k om ic ie ,  p o r o z p *  czyaano liczne szyby w n ieco  dalszych  
oko licach ,  w których górn ik  do tąd  nie p racow ał.  W j e 
dnym z nich o tw orzonym  praw ie  na k rańcu  kopalni sw o -  
szowskiój , w s tronie  ku g ó rz e  Z ło tucha czyli Z łota  gó ra ;  
po przebiciu  dw óch pokładów siavki i g ru b e g o  p o k ła d u
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N.10028 Obwieszczenie (1 1 9 1 )
RADA ADM INISTR ACYJNA W .  KS. KRAKOW SKIEGO.

W y d z ia ł  spraw  w ew n ętrzn ych . Selccya 1.
Zezw oliw szy  w  duchu przepisów u s ta w y  se jmowćj z r. 1841 o 

al ienaoyi dóbr in s ty tu tow ych ,  na uznany przez dozór kościelny p a 
rafii Sgo F lo rv a n a  potrzebę sp rzed a ży  domu pod L. 35 w Gm. VII.  
na  Kieparzu p rzy  Krakow ie  po łożonego ,  a do funduszu B rac tw a  
Ubogich J e z u s a  p rzy  kościeie Śgo F lory i tna  należącego, R ada  Ad
m in is t r acy jn a  w myśl  rzeczone! u s ta w y  podaje do powszechnej 
w iadom ości ,  że w biórze je j  w Krakow ie  p rzy  ulicy Grodzkiej 
w domu pod L .  106 odbędzie się w d r o d e  adm inistracyjnej  l i c y -  
t a c y a  publiczna przez sekre tne  d e k l a r a c j e  sprzedaży  realności 
wspomnionej,  a  to na  zasadzie  w aru  kósv pizez bióro S p ra w  S karbu  
u łożonych  i K onsystorz  Jen .  Dyecezyi Krak. p r z y j ę ty c h , a Pr f Ef; 
Radę  A d m ia is t racy jna  na  dniu dzisie jszym po w ys łuchan iu  opinii 
Sadn  Pokoju Okr.  1. z a tw ie rdzonych ,  k tó rych  osnow a nas tępu jąca:

1 )  Cena szacu n k o w a  tejże realności na p ierw sze  w yw ołan ie  w e
dle dek la racy i  w sz tuce b ieg łych  z d. 3go lipca 1851 r. j e s t  u s ta 
nowiona na  kw otę  943 z ł r .  3 4 2 3 kr.

58) L ic y ta n t  ty tu łem  vadii z ło ży  % 
przed l icy tacyą ,  tj. kwotę  z i r .  94 kr .

3 )  Jedne po łow ę summy wylicylow 
winien bedzie nabyw ca  W' dniach 1 4 t u  
rachu jąc  od dnia p rzyjęc ia  deklaracyi .  
jeżeli  się j a k o w e  okażą ,  sp łacone  będą 
towanej summy pozostanie p rzy  realno 
b y w c a  obowiązanym będzie od dnia |i 
procent po 5/IOO Ins ty tu tow i rzeczone 
z g ó ry  pod ry g o rem  egzekuey i  admini 
za  półrocznem naprzód wypowiedzeni 
grubej.

4 )  Gdy nieruchomość N. 35 obciążaj; 
w  pozycyi I. w ykazu  hypoteoznego 2( 
te g o ,  a  w drugiej 300 złp. szpita la  g 
bezpieczeństwo takow ych  widerkaufów 
tow anego  szacunku p rzy  te jże nieruch 
zapewnionem zostania z pot ąceniem U

5 )  Od daty  za tw ierdzen ia  dcklarac)  
nabyw cy  nieruchomości rzeczo n ó j , i ' 
ponosić w in ien ,  loka torów  z a ś ,  jeźli  
u trzym ać.

6 )  Dekla racyn  obowiązuje nabywoę 
R z ą d  od za tw ierdzen ia  takowćj.

7 )  Na przeniesienie ty tu łu  w ła sn o ś -  
sadzie  w arunków  p rzez  Radę Adminis 
sanym  będzie z zezwoleniem na intal 
wszelkie kosz ta  mianowicie i o p ła tę  s Ł 
poniesie.

8 )  Niedopełniający w arunków  mety 
wszelkie  kosz ta  o raz  s t r a t y  poniesie, j] 
tacy i  szacunek  zm nie jszy ł  się.

9 )  N abyw ca odbierze dom powyższ  
się obecnie znajduje.

10) Do lioytaeyi  czyl i  sk ła d a n ia  
osoby p raw n y ch  przeszkód n iemająoe 
dzień ostatni s ie rpn ia  b. r.

I O  Odpieczętowanic dek laraoy j nasti
0 godzinie ISlej w po łudnic ,  a na jw i"  
stanie  za  nabywcę.

12)  O bliższych szczegó łach  tegoż 
mianowicie pod względem opisu grami 
St-aeyjnej każdego  czasu wiadomości 

W z ó r  d o  l l e h l
W  skutek  ogłoszonej  p rzez c. k. R  

13 l psa  r . b. i .  N. 10 ,  018 l ioytaeyi 
K ieparzu  p rzy  Krakowie w  gm. VII. po 
szu B rac tw a  Ubogich J e z u sa  p rzy  koś 
ofiaruję ty tu łe m  ceny szacunkowćj sum
1 w szelk ie  w arunki  l ieytacyi  d o ! rze  pi 
m u ję ,  wadium w kwocie z ł r  94 k r .  21 
wćj z ło ż y łe m ,  j a k  kw it  na kopercie ztj

Kraków  daia  N. N.|
( T u  podpisać Imię, Nazw isk

K raków  d. 13 lipca 1852 r.
( 1 - 3 )  P re zes  P. M ichałow ski. —

Ner 17,307. RADA MIASTA KI
W y d z ia ł  porządku  i be

Podaje  do w iadom ości ,  że  od doi 
PP .  J a n  W ą to r s k i  pod L. 632 gm. V. 
m iesz k a ły ,  a krain pod Nrem 43 w R  
Ja kób  Nowicki pod L. 379 przy  ulicy 
k ra m  pod Nrem 44 w R ynku  głównymi 
pod Nrem 679 w R y n k u  m a ły m  zamis 
w R ynku  g łów nym  u t rz y m u ją c y ;  Tom 
w gm. IV. p rzy  ul icy  Floryr.ńskiej zan 
46 w R ynku  g łó w n y m  u trzym ujący,  pi
Jó z e f  S te jd le r ,  F ra n c isz e k  Knoll,  S tal  __
M ałas ińsk i  pieczywo najmniejsze na sprzedaż  pubhezuą d o s ta r-  
ozali. — Kraków dnia 20  lipoa 1852 roku

V ic e -P re zes  J .  P a p r o c k i .
Z. Sek.  Jen. J .  E s tre iche r .

20kolei żelaznej  z pakunkiem , i odwrotnie z Dw orca  . .
6 )  Gdyby przybycie wieczornego pociągu kolei ż e la z n e j , aż  

do godziny 9 opóźniło s ię  . .  .........................
7 )  W i e c i e  po 10 godz in ie ,°a  w zimie p" 9 wieozór fi k r o 

wi tak  k lassy  I. Jak  II.
a j  za  kurs  w mieście i d0 przPd i i rc śc i  ............................. „ 2 0
b) za  g o d z i n ę .................................... ..... ........................................ n 10

Kraków dnia 17 lipea 1852 r.
V i c e - P r e z e s  J. Paprocki.

7i. Sekr .  jen J . Estreicher.

30
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CES. KRÓL. TRYBUNAŁ 
M iasta Krakowa i Jego Okręgu

W  myśl a r ty k u łu  12 ust. hvp. 7, r. 1844 po w ys łuchan iu  wnios
ku P rokura to ra  w z y w a  w szystk ich  aby się z prawami swojemi do 
spadku po śp. Jan ie  Kantvm Kirchmajcrze pozos ta łego ,  s k ł a d a j ą 
cego się z wsi K rz e s ł  wice w  Okręgu M. Krakowa i m ły n a  w tejże 
wsi położonego N. 12 Kadaet.  oznaczonego , w zakres ie  3 miesięcy 
do c. k. T ry b u n a łu  z g ł o s i l i ; po uoływie  bowiem czasu t e g o , s p a 
dek ten z g ła s z a ją c y m  się  synom z m a r ł e g o  spadkodawcy Ju lianow i 
i Jonowi I iantemu Kirobmajerom w w łaśc iw ych  częściach p rz y 
znany  będzie.

K raków  dnia 19 lutego 5853.

CESARSKO KRÓL.! 
Ikiego K sięstw a  
rt . 12 ust. hyp. wzy 
Niedzielskim doktorż; 
zny  i kosztowności 
rakowa położonćj , sk 
ech z prawami swei 

H  liym razie  spadek 
niema i Franciszkowil 

zostanie. — Krakósj  
S ędz ia  

Z .  S ek re t

o g łoszen ia  z dni 
ziennika Czas z tego 
czu 1852 w detenoyi 
ó sic 3756 osób"przy 

w

B ahn an s ta l t  duroh die Par te ien  in A nspruch  genom m en, 80 wird 
von denselben die A u f -  und Abladegebuhr Von Einem Kreuzer  CMze 
fi ir den W ie n e r - C e n tn e r  eingehoben werden.

Dieser  hohen A nordoung zufolge b e t r a z t  die begunstig te  Gebuhr 
t u r  einen W i e n e r - Centner  Sporoo m inera l ischer  Kohlen ohne E in -  
rechnung der A u f-  und  Abladegebuhr a u f  die E n tfe rn u n g :

ycie  . . .5*
[chorobą sy -  
n ię tychby ło  16)

nach den Slationcn
Krze
szo
wice

von dci 

Station

M y 
sło
wice nica

Krakau 

Krzeszowice 

Trzebinia

liinung hat mit dem ls te n  August I. J .  in W irk sam -

k. Betriebs-Direktion der óstlichen Staatsbahn. 
25stcn  Juli  1852.

l>lm ieszczeme.
e ry a m  handlu w ysokim  re sk ry p le m  z dnia 19 t. m. 
> E .  znalazfo  sie spowodowanem, zezwolić,  aby  przy  

kamiennego c. k. wschodnią, koleją, że lazny  od -  
■ i b i e r a n i a  należytości,  w obwieszczeniu podpisanej D y -  
■ Ł e m  23go c ze rw ca  r. b. za  naładow an ie  i z ła d o w a -  

I  K  eżcli p r z e sy ła ją c y  czynność  te w łasn em i  ludźmi bez 
* kolei ie laznój usku tcczn :ą.
k ż y c e n i c m  stron  było ,  aby  naładow an ie  albo z ł a -  
lub tćż oboje r a z e m ,  za rząd  kolei źelaznćj u sk u te -  

iki raz ie  na leźy to ść ,  w y n o sząea  jeden k r a j c a r  m. k.
cen tnara  pobieraną będzie.

£o wysokiego rozporządzenia  wynosi  zniżona nale-  
ego wiedeńskiego cen tnara  sporko w ęgla  kamiennego 

I.***- należytości z a  na ładow anie  i  z ładow an ie  na  od-

O s t a c y  i
Krze Trze Szczaszo binia kowawice
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Obwieszczenie
N 1 6 8 4 3  RADA M. KRAKOW A (1 2 0 4 )

W yd zia ł porządku i bezpieczeństwa.
Podaje do pow szechne j  wiadomości, U  Komissya Gu-

bern ia lna .  na t r zy  miesiące to jest  od dnia U  lipca po tenże dzień 
października b. r. t»k--e dla fiakrów o z n acz y ła  w na- tępujący  spo
sób :  K L A S SA  I.
1 )  W  obrębię roga tek  za  każden kurs  . • • • • ■_ •
2 )  Z a  d łuższe  użycie f isk ra  w  obrębie ro g a tek  za  g
3 )  Z a  rog a tk am i  w odległości jednćj mili • ■ ”
4 )  Dalsze k u r s a  zależą od ugody. . ,  , n „ „ r r a
5 )  Z a  odwiezienie z którejkolw iek części  m m sta  do UW 

kolei że lazne j ,  z pakunkiem i odwrotnie z Dw orca  . ■
6 )  Gdyby przybycie wieczornego pociągu kolei żelaznej, a 

do godziny 9 opóźniło s i ę ...........................................................
K L A S SA  II.

1 )  W  obrębie r o g a te k  za  każden k u r s ...................................•
2 )  Z a  d łuższe  użycie f iakra w  obrębie roga tek  za  godzinę
3 )  Z a  roga tkam i w odległośc i jednćj mili za  godzinę . •
4 )  Dalsze k u rsa  zależą od umowy.
6 ) Z a odwiezienie z którejkolwiek części m iasta od dworoa

S K O  -  K R Ó L E  W si 
kiego Księstwa Krakowskiego.

Na zasadzie  a r t .  12 ust.  hyp* 7 r. 1 8 ;^  T ry b u n a ł  po w y s łu c h a 
niu wniosku p ro k u ra to r a ,  w zyw a w s zys tk ich  mogących mieć p r a 
wo do spadku po zm ar ły m  Kasprze Kukule inaczej Kukulskim, 
sk ła da jącego  się z 4 */a zagonów g n , n(ll p0(j | ,  2 gę ^ om- hyp. 
9 wójt. “w Czarnej  wsi w gm. LV. miejskiej położonego,  ażeby się 
z takowemi w przeciągu trzech m iesię0y  d(ł T ry b u n a łu  zgłosil i , - 
w przeciwnym bowiem razie J ! n!n. ten Konstantemu Bylicy Jako 
nabyw cy praw spadkowych K o t ^ ^ ana  K ukuły  inaczćj Ku
kulskiego sy n a  zm a r łe g o .  n* ek Wniesionego przezeń podania 
p rzyznanym  zostanie. — Krakow uift 1 5  c ze rw ca  1852.przyznanyn 

0 0

S ę d z ia  P t e z y j uj ^ 0 j  / ,ro p ^ P t)iA.j.j

z . Sekretarz W . P ł o u e z y ń s k i .

J^uiibmacpunn
Das k. k. Ministerium fur  Handel,  Gewerbe und off. ntliche Ban- 

ten h a t  sich bestimmt gtfunden. mit dem hohen E r la s se  v »  19ten 
<i. M. N. 12969. E. zu bewilhg®” - d a e s  bei der  V erfrach tnng  roi- 
n e ra l ischer  Kohlen a n f  der  ostlichen S ta a t s -E is e n b a h n  von der  E n t -  
r iohtung der  in der  Kundmachung d e r g ef e r{j„(pn Betr iebs-Direktion 
vom 23 Jun i 1. J .  a n g e d e u t e t e n  A u f-  Unj  ^ | , | a ńegebuhr in J e n c n  
Fal len  abgesehen werden konnen, in Welchen die betreffenden P a r 
teien das A u f -  nnd A b l a d e g e s c h a f t  durch ihre e i g e n e n  Lcute, ohne 
Zuhii ifenahme der  Angestel lten der  Bahn besorgen lassen. W ird  
Jedoch das A u f -  oder Abladen der Kohlen odor beides Von der

B e n i e  wchodzi w użycie  z dniem I s z y m  sierp n ia  r. b.
Z 0 . k. D yrekcy i  kolei żelaznej wschodniej. 

“ > |  25 lipca 1852. ( 1 2 0 7 - 1 - 3 )

Obwieszczenie. co
( 5 )  s ierpnia 1852 r .  o godzinie dziesiątej (1 0 )  

g łów nym  m iasta  C h rzanow a sprzedane będą przez 
ą  w drodze egzekueyi sadow'dj ruchomości*, jak o  

l i m a ,  w y ro b y  m osiężne,  m iedziane,  oynow e,  g a r d e -  
■ J r z ę t y  dom ow e; zaś  o godzinie p ierwszej  (1 )  z po-  

w łaśo iw j 'm  w C hrzanow ie  sprzedane bedzie bydło 
oaie i wóz.  — O czćm cheć l icy tow ania  m ających 

K raków  dnia 21 lipca 1852 r.
   Ignacy P iekarski, c. k .  kom. sąd.

Obwieszczenie. (1210)
k o nsk rypcy jna  p ań s tw a  B i lczyc ,  c y rk u łu  Bochen- 

frkiego, w zy w a  niniejezem nieobecnego e ta rozakocnego  Naftalego
Goldstein z wsi K aw ek  z pod Nru 2 ,  aby  si§ w przeciąga  trzech
miesięcy ja k o  losem do s łuż by  w'ojskowdj pow ołany ,  na miejsce 
zaciągu wojskowego w Bochni nieochybnie s t a w i ł ,  lub pobyt swój 
w k ra ja c h  ces. aus tryaok ich  u sp raw ied l iw i ł ,  inaczej bowiem po 
bezskutecznie up łynionym  tym terminie,  za  zbiega re k ru tac y jne go  
(R ekru t i ru rgsf luch t l ing )  uznanym zostanie ,  i z nim w ed łu g  istnie
jący ch  przepisów do zaoiągu w ojskow ego  odnoszących s ię ,  po s tą -  
piooem będz:e. — Bilczyce d. 22 lipca 1852 r.

Inseraty.
IDO butelek wina wę- 

gierskie^o starego
 ..............  W arzycach  w obwodzie

( 1181- 1 - 3)
z la t  1792 — 1806 — 1811 i 1827 s ą  w 
Jas ie lsk im  z wolnćj ręki do sprzedania .

Kamionka W ielka
Dr, M oraw ski w  Tarnowie,

aprze- 
udzieli Adam 

(1 1 8 6 -1 -3 )


